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Cena numeru 12 hal• W S T D A N i B  P O H . A W W S

P r - e n u )  n e ’? a * , ę  p p E y i m « j ą :
£ a u :e j s c o w q  t Adminu-tracya „Nowej Reformy" i wszyEtkia nrzędy poc n i l e f s c o -
w ą i  Adiuinisirncya „Nowej Reformy". — Główna trafika w Rynku. — Agencya J. Hopeasa 
i A. Salomonowej, nl. Szczepańska 9; Biuro dzienników M. Hapczyca, nl. Jagiellońska 7;

lTafika w Sukiennicach.
Z a m ie j s c o w ą  'p r e n u m e r a tą  i  o g i e s z c n ia  (jnser&ty) przyjmują We f .w o w ic  Biuri 
dzienników: A. Buchstab, ul. Karol? Luuv -ka 21, 8. Sokołowski, ul. Trzeciego Muja & 
W J a r o s ła w iu  J. Soszyńska — W 'r ars»ow Ie M. Rockach. — W W ie d n iu  Berman 
Goldschnited (sprz6dai oddzielnych numerów), L WoHseile 6. — M. Dukes Kachfolgei 
Haasenstem A Yogler (także w Hamburgu, óranuforcie n. M., Berlinie, Lipsan, Bazylei 
i Wrocławia). — R. Mosse (takie w Berlinie, Hemburgu, Monachium i Norymberdze). -

H. Sclmłek (Wollzede).
O g ło s z e n ia  (inseiaty) przyjmuje AUmiu.stracya „Nowe,, Reformy" za o p ła tą  od mie,4c* 
wiersza aiobne.o pismem (petit) za pierwszy raz 36 h , za każdy następny raz 24 h. — 
Do numeru niedzielnego i świątecznego o 50 procent drożej N a d e s ła n e  po 90 h od wiei 
sza. — G ło sy  p u b lic z n e  po 2 kor. od wiersza. U Kład tabelaryczna, cyfrowy, skom 
plikowany, pierwszy raz 40 h. — Z u lą c z o d d  do „Nowej Reformy (prospekty, oyrkala 
rze os-łoszenia i t. p.) przyjmnje się za cenę 2 koron od 100 egzempl. dla zamicjBoowroł 

* 1 kor oa 100 egz. dla miejscowych prenumeratorów.

C r e d o  T r e p o w a .
K r a l ó w ,  6 ^rtidlnia,

(7 s.) Wygio®zota!e w ebfu rosyjskich iz/bacSi 
praiwoda wtozych /̂cre<d/o« ipolitycłziue wiowego 
■prctzyd/eibtH ga/binem Trepowa me odzinufoAu *się 
ani bogactwam, ani igitebokośuią any®. Jeat t/o 
te® sarn 9zs;Mwrr, mvifoig fcltóhegso o‘d poceąliku 
WoiinTr wkładają się  tusa^śltiklto pilbMicanfe wy- 
waraauia rosyg&kMi wnętżów stanu. Jedyny w y
ją tek  otd* te j remoły dftttiemHRio mamgure/eyjiiie 
ośi.riódrze/nie Stihm era, Szedł oia na zaiwa!rci« 
odręlbriego ipolkoijik Ojbie cairywa, tu r, s/Stommi ■ 
chwa kcfinserwaitywlmet, a pnz>eidew&zys'llKieini Rat- 
spultin popierali go w -f crni bard™ effieugicanśe. 
Ale ostaiteioeme ipyęwrdW to  o te» afe  się niicdo- 
sUtełrameim wobeic Ibrukeiiniego oa/c/felk/u Buieha - 
naina. łafcóry 'be® dbałomefc znicząl 'Ongainifto- 
wiać —  rew  itacye w  Riosyi...

Od (poKKtyb* wojny wytua/oya ipoORyic/zma w 
Roisyi rozwija się wedŁug mas-fopiują/oego p tm u . 
Za w ojną są  alwrmki-frwa liłuetratoe, k tóre dążą 
(io cArwalltTiia i ro-zsracsrzeinia kAmsitytuiCyi i raą- 
dóry parlaimmtsPTTiyfIh Wekitag iiah raicbuJb, rwoj- 
Jta OAbibi peai»&yjfny rosąid db tegio stopudas że 
i ędt.ie ow AAitóiitJ ijrcSjjść ssłu wajizaMliCKteiieJfeEis u- 
siiqp*i:.wAH a to  tera ibahtdaie^, óo rómmioeieśnio 
poipadme cm j>0'd ^tpjyw Aiigffi, k tw a we wła- 
emym inlt-eiefeie b id z ie  ipbip¥e.mia/ żyiwioły 1'iibo 
railrte i raidyf]Ła?iw\ w ratc-h tyJko mając .nrarodzi- 
wą dla- sieibit oBittoję. Je s t to zatem isojus® liibe- 
raaizmu TOKyjyktergo ® ioiłieryalizninsni aogpW- 
sikim. |

Kaif^erwsityziuft abLsyijsIki ssztJdl na 'wiojną nv 
s®iufiteM z  AsHgłią-fw wlaiełi w.y»to zidobywiczycli. > 
W j%brażał esobie, że ipmy pomiccy Amgilii w 
koailicyi z  ,całą Eairjipą zadboditm, osiągnie ry
ci da  wielkie -ziwywystwa i tóu-abyiozie, lldt^re a  
\ ,'.m  podiricsą Ub ttĘ fi stioipn.ia fi))refcitai"ie« we- 
wiji^fire|ty clatiskicgo, żo na  dkugi czas b^-
dziia nnrolnicDy od (prayRirejf 'kicnicczmości lic.atr* 
nia slrą a hiumorem liberałów reejgBildioh. K iedy 
[*> kftita&trołie armii wayjdiiaeij, iaif,eim nbiegle- 
g j  Rrku, nrsyystkie te rcudz eje miiwdy, wiara w 
zwyoigstwo i osiągniecie wscystikicii ipierwio- 
tnie staminnych wielikieh c-elo.w zachwiała ai<j, 
żywi< ły konserwalywme zaczęły olkazywaó 
skłenno^ń do wycofa,nia się z całej gnrnpy. — 
Kczdtmiały one, że dalsze trwaffld wojBy ^potę-

ich zmajomości ■wywrzicżby miusiaia wTazeano 
Ziipelime ninijroczytaln^go brcdzoaii-. Takie bo
wiem Kia/twayiedai, jak  zdobycie IComtAfit-yrao- 
pola lub odebranie inocmrstwońi centralnym  
'wso.yKtkicl. ziem (Doilskicai, cełom zjedmcczenia 
ichipod ibertem nosyjMkiean w m yśl wielko-ksią
żęcej odeawy gru/uwaHdtokiyi, ilrramui} dzisiaj z,u- 
peiiiie „Mi —  wykrzykiwania w gorączce.

A*e Trepów nie jes t z ,perwr.o&śą i-alk nai- 
wmyn, aby  wienzyt i r  to , co t  widikidm 
kootunicłin* wygłosi! w IkutHiie'. Jenra óhonza 
o  c-oe .całkiem iiunctro. Miano w Soi» ma. on atoraemr
ta mi bcnwzgiyiclinej wojoT. .óczońci ntlpakoid

gpje wjiływ Aiągiii, a z -iwan 'znoKnamide oboaw li-
bematnio-raiat kainegia. Uttwonwaiie w J>umie 
wielkiego bloku infrogresywiatgoi ‘ do któnege 
weazly naw et takie żywioły, jak  prawica paź- 
dzierniko w c ó w  i ołióz lUacyoualistyciziny, s ta 
nowiła w tym względzie wokasóiwkię inaijzkifpeł- 
n c j  'nłeiifwuznaiCKinp., W toj sytfuaicyi pawiolany 
z" -tał do wiedzy Sttirener. &tary aMtftMiidroiw- 
ski brnwok-rakt, d o tąd  politycznie jeszseze nio 
zniżyły, mial za zadainie zigmiicśó Diunnę i w d a
nym razie zaiv.T7.oć osic^Jsty j.-okój;, lub pnyUssę-' 
mmiej cmoełśwością togo pokoju szaaita ow ad  
teaalicyę w  vefcfc wymmsjzeniia n a  niej ,ooraz to 
innych swiaidraeń mLbtieryałnycih i poliltycgmyTck 
na raeez R osyi.

Rozpoczęła fiię jufWnai waEta fkilrm^ra z  libe
rał izm, m rosyjskim, cic-ha z  wpływem angiel- 
słkłfu. Po obśłcftwi Sazw ow a, iktóry iittacil 
wszelką samodzicimość wiotboie Aaigil:i, taitze i 
waiika o  AnHIią .przybrała' fermy- chwil-am. bar
dzo jaslorawc. W zapasach .swoich z Bui&Lana- 
rtesti Sttbmnor fc g t Swejacó jego zajął Trcipoiw', 
zje e-rairej pclrcynno-żgiłbtTmski-ejj fod«i«y 'Jkcpo- 
w yrhpk tó r.r w feąg fi trzech p sn o w ań / josizowe 
bd Aleiks-a ad m  II a na w reakcyi rosyjismiiej glos 
tyałany i wpływowy. Zadruii iom Tntpową jest. 
zigiąó w btoraml róg onuwycyę liberalno-ałuly&a]- 
ną przy rćfbhibcttosteiacB ttórzynnaniu jak  na'le- 
pozych sstfosumfków z Anglią,. J e s t  to  więc t>o- 

wiró1̂ do  fottnuły uoremyidina z  ptoząifeu woj
ny, 'jednakowoż jo* be® ł-ycb 'podstaw, k tóre w 
pieirwtszyirr. okresie 'wojny formuła ta  posiadała 
w wiie-ikich asuńracyacłi 1 nadziejach imjpeayaili- 
zthu .rosyjskiego.

Dopiero na ąibd&tatwie tych  faktów  morżma mat 
leżycie ZTOziFuiicć mowę Trepowa, k tó ra  boz

jiedmej wt-nmy Anglię, z  da-mg.^j zaś ranzełicyto- 
wać i iberałów, aby tom łatwi.łj opunoiwnó ich i 
w sposobnej n  uwili u ni eszk.?. lliwi ó.

Na Rtanowiako prezydenta gaibineitiu pray- 
«aeidB Trepów z  fota bu niinis ra kolei. Miał 
dośd Sjpr6ioibiności do poznania afteolfutacj uie- 
żdatiiiośći adniMiotnaeyjfnefj maszjmy rosyjskiej 
do  s.oetJiiania tych  zadań, ktoro  staw ia jwzed 
n ią wojha. Zawiadując. ko'lojami, wie Trepów 
desfcomate, iak d a ^ e  m ied oetate-f-.zaiiyan w  Ro
sy i jest ten tok nieskończenio ważmy ełemont 
(U.WTOCzesitioj strategii. Koiejc rosyjskie mietyil- 
ko  z  powodu oiedostatecznie rozwiniętej sieci, 
n ietyiko * (powodu oJlbraymich odłeigłtJści, któ
ro  m ają do  pokomaiiaA, ale preedewsaystkieim z 
powodu z gnuiuuu złej adniim stracyi sitoly się 
jodlnym z najiwwimiejlsżych czyutników klęsk ro
syjskich. Dzięki mim, olbrzyUuie iwojsikfe carskie 
m e magą nigdy dosita^ecmnej m chliw ośd. Dzię
ki mm w imiasuach rosyskkih pa wujo aaodosto- 
t t k  i gtfóa, w prost niezroziumiialy w to n  ollbrzy- 
miiem rl4uiczi«in inąpeayuan.

Tk.eijmw, jako. m inister kolei, iptiznał także 
swoją wtiasną bezsiki^ść wobec tych stosun
ków. Z pocKąilkiu objawiął dużą rmergLę, jeździł, 
kon orolował, <badał ale im więcej ibtidat, tum ba.r 
dziej g^zeikouiywał sięi, że nie d a  rady... Dzien
niki rosyjskie opowiadają paradime anegdoty o 
to n , jak  to wysyłani przez ministru k o łs i spe
c ja ln i urzędnicy po transporty żywności, nm- 
'siielT jpftibcić łagxiwild naczelmikom stacyj sybe
ryjskich, aby Oitrzymać wagomy, jak  Jcomems 
daaicr całych korpcAdw rosyjskich miwueli, mi
mo wszjTstikich praw  wojennych., ucieikać eię 
do tlego1 to  niego jedynie niieziiwodtuego środka, 
jeżeLi eboieM wojbkon? Awynn zapewnić; czy to  
żywność, czy to  amiunicyę.

Maż stanu nosy juki, rozporządzający itakiomi 
doświadczeurami, z  tej wojtiy, jak  właśnie Tse- 
po.w nie może powaianie mówuc o zdobyciu 
pirzieiz Riosyię KonsttoaifjTuCljjOila lub Gdańska i 
Księstwa Poznańisikiegoi. J e s t  to z jugo atreny 
pow rót do. ipiea wotnego makpymabVjmu czysto 
dcnionsitracyjtruy, k tó ry  ma apecyałn© znaczenie 
i nrzoznaczenie wdwnętrzno-poiiitycEine pisaćdb- 
wBZTKitkiom. TV> terż właśnie mowa to,, wygło
szona' pjąy aifcouiiimmismi«nei,o dział m ocarstw  
ceutrainycii w adieu Rumunii p«>id munaud jej 
s^toUcy, la^ ta s ty zn y m  ma.ksjimaiizmcim siwej 
tnciś"! dowouzi —  aieokiUmej il>et/.wiaid7.icjinośc.i 
wiewtuętirancgo pofei/Jenia w 'R o sji. Zanowiedzi 
Trefiowa »a abyt stBummy, aby moeły znaczyć 
co innego niż to, żc na program  realny i rozu
m ny w ltosyi już miejbea niema. I to  (właśnie 
sltamowi najjwięldazo niebezpieczeństwo dla 
Rosyi.

akie ataki i przedarła się na pcłrnnłow j' zań 
ch ó j od Bukaresztu p^-zez Argesul. Posuw ają
ce się na pohjocrry zachód od stolicy Rumunii 
aus tro-węgierskie i niemieckie siły zbrojne do- 
tai ły  poza kolej Bukaręezt— Targoióste. Nie
przyjacielskie straże tylne, gdzie tylko stawił}' 
©Dół, zostnsy odreucone. Liczba w?.ięrych dnia 
3 bta. ieńeów wyn-rsl przeszło 12.0P0. Nad dol
nym Aigewul wzięto do tóewoll rł stosunkowo 
ij ik o  wążltlera poła bitwy żołnierzy z 29 puł
ków.

Front wo^Sk g&nora.ta pitłko wnika ancyksię- 
cia Józef;v: A.ustro-węgierskie i rdsinleokie siły 
zbrojne generała v. Arza w obszarze granicz
nym na zachód j północny zachód ot! Okna ode 
brałj kontratakiem  Rosyp.gom wszystkie miej 
soowe sukcesy, jak ie  d  ostatnimi dniami w po
szczególnych miejscach osiągnęli. T ak samo 
wyrzuciły balaliony generał-pułk^wnilŁa v. Koe- 
yessa nieprzyjaciela w zaciętej walce z nieda
wno na rzecz nieprzyąacitla urrai orych  oko
pów ii« Werchu Debri. Podczas tych przedsię
wzięć wzięto do niewól3 559 żołnierzy, 13 k a 
rabinów maszynowych } 4 niirJerld

R osji-k ie  a tak i na pćlnoeaiy zachód oó St oz- 
mezó, :ia oałuuniowy wschód od Tolgy&s i koto 
P otnej W alry zostały wśród wielkicn nieprzy- 

j jacielssich stra t odrzucona.
| Frornt ;węjdly getaoraki ipokugio ma.nszalka te .  
Le-aj.'<j5fla ba mansikiegos Prócz szybko odpartego 
rosyjskiego ataku koło RugustówM w Galicyś 
wschodaitej uic ważnego.

'przełęczy tatarskiej) przeszR 100 żrłn ierzy i 5 
karabinów maszynowych, a na górze Nem*ra 
(na półuOu od doliny Óitos) 350 ieńeów z S k a 
rabinami maszynowymi.

J G?mpa w.ojkk maiiszatkfl Mj*dkć®S0ir*: ł  amiąc 
w pościgu opór nieprzyjacielskich tv!i?ych s tra 
ży, IX-ta arm ia przekroczyła we wschodrim  
kierunku itnię kolejową Pukareszr— T?rgovi- 
ste— Pietrorota Armia dunajowa po swem zwy
cięstwie, wywal ozonem na,l dolnym Aigesul 
irzeciw silnej liczeonej przewadze, przYczem 

zwłaszcza 217-ta dywizya piechoty m iała za- 
ozczytnj udział, ścigała poLiteyo niejn-zyjaciula 

. aż dio odcinka i ’valcząc lewem skrzydłom, dajej J  poza. odcinek. W schodzę skrzydło w dolinie 
Dunaj i odparte krwawo ataki rosyjsko-ruinun- 
skie. W czoraj pod s.na iłość jeńców z dnia 3-go 
b»n. po.lnioftła się do 12.590. Armii IX-tej przy
było Jeszcze 2 009, armii dumaiowej 2.500 żoł 
uderzy, tych ostatnich należacycn do 22 pułków 
piechoty 1 6 pułków artyleryi.

W Dobrudży żaun /ch  większych działań wo
jennych.

Fronit m.iioeilOTiIśkj: Na wschód od Czerny roz
winęły się nowe walki Serbskie uderzenia kołc 
Bahuwo i Monte na froncie Mogleny rozbity się 

Pierwszy generalny kwatermistrz 
L t f d e n d o r M .

W łosk i te ro n  w o jny .
Mimo deszczu i m gły pozostał ogień działowy 

w  odcinku K rasa w tej samej sile.

P o k ad n io w o -m ch cd m  te re n  w o jn y .
Nie było żadnych szczególniejszych wyda

rzeń.
Zastępca szefa sztabu generalnego, 

von H 8 f e r, mpp.

Wydarzenia na morzd
Liniowy porucm ik okrętow y Banfield dnia 3 

j km. po południu w walce powietrznej z włosk5 
■ul eamototami system u Capro.uego nao pła- 
“kowzcórłcm  Krasu zestrzelił Jeden z nich — 

1 Czterech lotników, którzy rię znajdowali w sa- 
| inołneis, a  » których jeden jest ciężko a dwu 
lekko rannych, wcięto do iriewoii.

K o m e n d a  f l o t y .

W ;© f  n a .

K o issn iK st D n s tro -s e s ie B R i.
(Tel. o. k. Biura koresp.)

Wiedeń, 0 ęemluin,. 
Unz.ędioiwo dćiuoszą- dmia1 5 girudnia 19Ui;

Wschodni teren wojuy.
Gmuipa twjaik fnem&rala ipolueigo mmu^zalka 

Jtfe/cfaaalseua: Osiągnięte w ostatnich dniasit su
kcesy zostały dalej renszeraont Anniia dunajo- 
wa odrzuciła swem prawem skrzydl :ra rosyj-

E' — Si-fS!i h h u i i i n u t iilS.1i K I L
(TeL c. k. Biura kuresp.j

PeFin, 6 grudnia'. 
Biuro WioifTa doprosi: Wfellka g łó ttoa  k w a to

ra  f0g»łr*6'7«» .dnia1 5 brni:

Z achodni te ren  w o jn y .
FfiotnlŁ. tfey.,iffif|fc‘L§g.ó nastęipicy tronu Riuprcicl.ita: 

W e mgle poaanaef po krótkiem  siluoui działa
niu artyleryi, uderzyły angielskie oduriały  na 
wschód od drogi Albert— Warl°ncO'irt. Oilrzu- 
umio je ogniem. Gdy po południu wyjaśniło się 
powietrze, wałka artv ie ty i s ta ia  się silniejszą na 
całym  francie Sommc, a także podczas nocy 
była żyw s-ą, niż w Osiatninr czasie.

W sciiodni te ren  wojny,
Fńoulł Iteięoia' IwwipoiSia bamunataSagUM Na po

łudnie od kolei Tarrtopol —K rasne rosyjskie od
dział} uderzyły napróżno koło Augustówki na 
wj^darty im ostatnio kaw ałek rowu.

Fronit oitiojikSsiącia' J óte-cifn : Pedczas gdy pono
wne a tak i Rosyan kolo Capu!, na  póto.&cry 
wschód od Doigg W atry, w dioKnie Putna, 'Rro- 
tcsul i Us były bez żadnego sukcesu, w ojska 
niemieckie i austro-węgierskie odebrały eatur- 
inem pozycye na wzgórzach, utracone poprzed
nich dni, a  dla r a s  ważne. Z tych walk, po czę
ści iiardzo zaciętych, pozostało w naszych rę 
kach na wzgórzu W erch Debry (na południe od,

Pkcęt nim. łudzi podsodnyck
(Tel. c. k. Bnua koresp.)

Lizbona, R .grnidinia'.
(Ag. IJąram ). W fprentfadr.iiaićk rjjnu r.iemiet 

kie łodzie poulw^odne w targnęły do portu w 
Funchal! i zaatakow ały parowiec francuski z 
m aieryałcm  wojenaym oriaz angielski parowiec 
kupiecki, Jean a  fra.iouslca łódź kaoon.iuiska 
została za top t^-a. Baterjre naidlwaeżtio' ^ tw o
rzyły ogień. Łoffeie iplo^wd1™ icoifinęiiy się.

Odwrót Runiur.%.
(Tel. wł. ..Nowej Reformy").

Hamburg,' 0 grudnia, 
vśNT. HamillifUTger Ziig.” 'donosi: PcitiaiKtmiirsikiie 

„Nowojc Wr«H)ia“ przygotowuj‘e opiinię puMi- 
czną !n-z żądnych fir/psi-kód zc strony cenzury 
na r.iOziiwcść odwrotu sojuszników na linię Ga- 
łaez— Focsani.

l ir S i  i B im r & i i  E isii.
(Tel wt. „Nowej Reformy”).

W iedeń, 0 grudnia, 
iFtortłepA-Bk1!)^ 'd!oOapfti z Berlina:
Wtjidte wiadomości), gtouantoj iprze,z »A*clrt-Uhr- 

Bhit!t«, przybyło do Bukaresztu 16 angielskich 
samochodów pan-eernych, k tó re  natychm iast 
'wysłano na fromt. Dallej (przybyły ftozme -b-edgig- 
sB̂ in Barm-oolrofly tyraBieraklo.

Znaczenie zwr edaia nna rzełcaflî es.
(Tel wt. „Nowej Reformy”).

Berlin, 6 grudnia.
Major M o r a t h ,  omawiając ostatnie zwy

cięstwo nad rzeką Arges, oświadcza, że sukces 
Ben jest ukoronowaniem dotychczasowy ch zwy
cięstw mocarstw centralnych w Rumunii, gdyż 
wskutek tego węzełki ooor na DÓhiocno-zacho- 
dnim, zfichodnim, iiałudniowo^zaehodnim i po- 
ludniowyni froncie ufortyfikowanego Bukare
sztu stal się pod względem strategicznym  nie
możliwy. Go w tych wałłcach wojska sprzymie
rzone izidaiateły, wiadeimmi będzie ciiaptero 
później. Chodziło tu  bowiem nletylko o pobicie 
armii niepiwyjacielslciej, zaopatrywanej we 
wszelaki potrzebny m aterjw ł wojeimy y, Buka
resztu, oddalonego zaledrne *od tej armii o  30 
kiliornietróiw, lecz taikże o joj irozbjcie, ikiwyreby 
zmusiło ją do przeprawy w najwyższyni stopniu

nienezpiocznej. Sukcesy odniesiono w tych wal 
kach i działalność naszych wojsk ujaw.ni się w 
pełni dopiero po nadejściu wyczerpujących, n- 
rzędowych sprawozdań.

Cała siła zbrojna rumuńska wynosiła z no  
czat ki' rn wrojny 600.000 ludzi, straty  zaś ponie
sione pi7.cz nią wynoszą okrągło 330.000, armia 
ra straciła zatem ponad połowę swego składu.

Bttkmeszt uteotriem niaituni.
(Tel. wŁ „Nowej Reformy”).

Genew'a, 6 gnudnia
Omawiająic wiadomość, ipodaną ąwsez Age«- 

cye Havasa, ae Bafflctireazt ima być i>o wycofa
niu z niego -załogi riinmifaaKicg ogłoszony .afco 
miaistc oiwante, pisać »dte>uwnai des Dełrat&- 
(Da-ryą):

Braoę całego żyicia generała Bri; łmortta, a 
mianowicie twierdze Lifege, Namur, Antiwcjrpię 
i Bufeareozft niszczy obwcria wojna/. Ludność Bu
karesztu  amus' obaonie m yśleć sama t sobie. 

----------------o----------------

Gresya a koa"icya.
(T el wŁ „Nowej Reformy”).

Berno (Szwajcarya), 6 grudnia.
Prasa paryska donosi, że wedle ostatni, h  wia 

domości, nadeszły cli z Aten, król K o r s t a t  
t y  znajduje się w paiacu królewskim, posłowie 
koallcyi w pałacu ambasadorów, ad mi nu 
F o u r n e t  zaś m r wrócić n? swoj okTęt ad-Tió 
railski. W ciska koalicyjne otrzym ały poltcenh: 
unikania wszetKiego starcia z wojskami wier 
nemi królowi.

Rząd grecki postanowił ogólną mobikzacyę 
Rozkazy mcbiiizacyjne zosta.y we czwarreK
wypracowane.

(Tel. c. k. Biura koresp.)
Londyn, 6 gradmŁ.

>Daily T eł.t d o m si a  A t o  ,pod datą. umif 2 
bm.: Pirasa, wierna krótowi, ogłosiła ońmadcze- 
®ie rządu, według którego Fournet zgodził się 
na przyjęcie sześciu wydanych battry j, a  po 
czątkow ego żądania co ao  issz ty  broni zAifte 
chał. Douoezą, że groccy rozemoisci oą mobili 
ląowadfe

Ateny, 6 gtmaaia.
Bihurc Renttera awnoSr dnia 3 om. wiwuzoreru; 

Słychać, ż e  8 bnteryj zamiasf 6 ma być natych
m iast wydanych koalicyi Gdy dcrt.wczaicy pro
tokół zo«ta/me spomąidzouy, rząd udzrcili naoyo 
m:1! istom i fcoalicyi inąjpstoieysoej opioki i zobo 
wiąsiiije się dać uwięzionym veni®eliistoi» 
wsizyglficie 'iiofawcrwe giyaTam/cjA?. Koła binłki^ 
/paiiaou krótewiakiogo icświadńeają, że zmowa 
przywrócono normalne srosuuki z koalicyą.

PrzetiwKc dr Kperberowi.
Wiedeń, 6 gnSdma 

Dzienniki/ tobeijsre :iońfoa«ą, że w <kolaen (po- 
s/łów u i-c/t n ieAli\r-raifłj1k;'iln}icli objawia się silny 
nastrój, skierowany przeciw kr f»remien>w? da 
K oerterow i. Na .ostotatem (potsśedzreiiu p o s łó r  
nicmiedko - .radykalmjjcfii /poetalustono m wielu 
Stron konieczność m.iamy w (prezydyiuim miot- • 
slttów w  rażic, gdyby d r  Kcomber R-ytinwał iprz? 
tych poglądach. 4rtóre 'rfważr do tąd  <i& swojo * 
wytyczJoe

i ----------- - .ęwofcwńjpo Tp&m

0 zwofanle R?dv panstwa.
W iedeń, 6 gtrrpcMą.

IM eńnik l tutejsze donos ą :  N a komferemcyl 
z daputocyą niamJeddiGigo ZwLązJłaa tnairodowego 
oświad/trzj'1 (premfetr d r  K o e r b e . r ,  żo teram  
zwo łamia Rady nie został ji ozoze usta
lony, (TTOwidotpodobole jddoaik nalstąpi to  z uoń- 
oorn Ib,-o lub z  n loczątlldonr sty e.znią.

F. Mirandola.

P rz y i oda p ro fe so ra .
85 (Ciąg dalszy).

Wiecu*® nnołkluął z rozkoszą dh#ży te ,wał pa- 
jMbetju i rzekł:

—  Han... widać, że pani już nie togo.,.
—  I ‘anie dckrorzie... panie eoteorzo... — 

płafcal niem al ŚbuGłiowicB. —  Nietcn paei nie 
dTwi w CEłowiete aa&lugi, DdŁóreuniu stała, się 
kiray)wk.ą... ciężuca o (po/inslę do  nieba wołająca, 
krzyw da... Pbnie doktorze, pan jes t ozlowieik 
eflyminy... me: jo r GzertewsiLi dwa ra«y ipyitał 
dziś o ptuMcie adrowie n a  jUcibanii... ekscelen- 
eya pT/ejoiż-użając ikomoo. koło okien patrzy ł w 
nie i k iw ał głową... Jlanie doktoroe... już tam 
Gkbcelancya darem nie gliOWt mie kiwa... tóło wem 
f<a,n je s t człowiekuom słyuuym  w  mieście... jugo 
chlubą... f.izytcm  »toirosta... to  jcsst w łaściwie 
Odzywiście... pain sfeCF-osto-. nie, ipa® radca na- 
miefeoniocwi. (preyrjeidici w tyetn dinkucłi objąć 
urzędowanie... ja  (jrtoszę... ąo n  a pim ttuk dć- 
brzo... ja  bardzo proszę... ja... ja-., j„ . przysięgam 
Bogu oczywiście... ia się.., odiwdizięczę...

— Pan isię odwAl'ięCEy... —  eaeiZî I Wierusz 
a nrmyńłnie manko wanem powątpiewaniem, —  
Niesłychanie mył ćieik vwy tej od'wdzięki Ma- 
ohlowkTŁai.

—  J a k  Duga kocham .. słow o honoru.,. —  
bił s ię  w piersi Machowtc®. —  Oh/ce ptwi dowo- 
Jlu (parnie doktor za ., mam dow ody j/nzy sobie! 
Wsadz-it irefce w  kiesrzoó na miensinch. ale fauni-

rzawszy rw oozy Wierusza psuwaębał się, zastygi 
w rotciiwi z  ręką w kieszeni.

—  Do/wudy... —  mówił Wierusz. —  D o H P  
nlale panie, Maehiuiwiiciz, że pun jaBao cr/lowiek 
realny aa/wszo mosi iprziy schie dowiodyi, ą/le rad- 
bym wiedzieć cio to  aa dowody... —  MóiwH te
raz z  przyiciskięiin, pówoM, świdrując Maełtowi- 
ciza ocE ym a.

Zwisilmiżony człowiek zMadl, jiak chnsta ,i co
fnął się ikrokieim k/u drzjwiom. Wierusw chcąc, 
fipot/ęgowuć jego iprzen-aże/nie masitąpil. imiu dro
gę. Jcdo/oczieśnie wsadEił iw usta folhnziy.ua k a 
wał .różowej, wioinimej szynilci. Jad ł, ale sptj/nte- 
nie miał setow e, 'gniewiue. Drzyimusztil s ię  do 
miny pow ażny, ia śmiocii go roypierał.

— Jakie... jakie... oczj-wiście... jakie.., czyż 
nie wolno mieć dowodów .

—  Pytam , coś mi pan  chciał dać za  order 
panio Machowicz.. Dytam urzędowo panie Ma- 
chowicz... Słucnam pańsuioh zoznań panie Ma- 
chowicz..

Machowioz klęczał już obejmując kolana W ie
rusza.

— Zezna... zeznaję... jw  zeznaję.-. Ohciałem 
w dowód czoL.. ty lko  w dowod czci i  szacun
ku-.. chciałem dać panu doktorowi...

— Cóż takiego?
— Ot to...
W yjął z kieszeni drżącą ręką wielkie sar anre 

we puzderko i chciał podać, ale siły mu nne 
stało i puzderko potoczyło się po ziemi

Wżenisz podniósł je  i otworzył. Na tle purpu
rowego pluszu zajaśniały  przecudne oibizym ie 
buton7 brvlantow<« i kolisty errobień do wło-

*ów z brylantam i, osadzonenii w  platynie. Wio- 
tosz p a trz jł z rozkoszą, na olśniewająco poły
skujące kamionie, lubował się ich blaskiem nie
porównanym, wreszcie po obwili spojrzał na 
Ma chowicz a.

Delikwent s ta ł pokornie, z pod oka jednak 
przyglądając się Wierusaowt. W  spojrzeniu je
go tliła nadzieja.

W ieiusz zam knął puzderko i w sunął je  do 
kieszeni szlafroka.

Markowicz odsapną] głośno i wyprostował 
się.

—  Skąd pan to  wziął panie Machowioz? — 
snytai nagle surowym  głosem W ierusz.

Machowioz skulił się znowu i wy.stękał po 
ciiwiii.

— Spuścizna po przodkach., klejnot rodzin
ny...

— Panie Machowicz — rzegł grołx>wj m  gło
sem W ierusz —■ szanowny ojciec pański był 
hyclem...

Ma cli owi cz zdrętw iał.
— Czekam zeznań... — rzekł basów o W ie

rusz.
Machowicz trząsł się jak  we febrze i cofnął 

się znów ku  drzwiom, choć wiedział już. że uie 
wyjdzie.

— Kupiłem! —  rzekł głosem trupim , bez* 
dźwięcznym/ skazańca, iktóry u tracił już wszel
k ą  nadzieję ra tunku.

—  Od kogo? — Sądował W ierusz.
—  Od jednego.-, nieznajomego... przynad- 

k ;em... okazyjnie. H
—  Od kozaka? — zagrzm iał Wierusz.

skinął głową, nie mógł już mó-— Tak! 
wić.

W ierusz otworzył nagłym  rucliem drzwi poza 
plecami Machowicza, a gdy tenże szybko obró
ciwszy się skoczył w czarny otwór, Wierusz ci
snął za nim puzderkiem.

Nim zamknął drzwi, usłyszał jak  butony i 
grzebień apadają po schodach, tocząc się śla
dem uciekającego męża zaalugi.

— Szkoda-., prześliczne... — rzekł do siebio 
W ierusz i wziął nowy kaw ał *zynki. Był w wy
śmienitym nastroju teraz, apa tya  znikła gdzieś
z kretesem. Jad ł zc smakiem, z rozkoszą, za
wszystkie czasy; odżywiał się, jakby  za ^ały 
czas niedostatku, kiedy to z  powodu swych za
jęć i niebezpieczeństwa pojaw iania się w mie
ście, musiał «ię tu łać po spelunkach nocą. Skoń
czył uia/ret?zciiie i z prźyijfiiiTSuością stotordziił, 
że zapasom przwsianym przez Martę, nie uczy
nił mimo wszystko wielkiego uszczerbku. W ziął 
ze stołu «w i tek papłeńu, rozłożył go i nagłe aż 
zaklął pod nosom.

— Kobieta... tak ie  rzeczy... na świstku 
otwartym...

Był pewny, że znajdzie parę  słów miłości... a 
tu... tymczasem. Mogła to być p lotka, zwyczaj
na plotka, ale mogło być też coś ważnego... 
Dom drewniany nad stawem, tak, tak, ślizgaw
ka-.. dobrze, miejsce odludne, trzeba wziąć coś 
ze soba, no i  Szysza... W prawdzie w yrzekł się 
już w myśli swego zawodu, ale czuł, ż.c to je
szcze... to jeszcze jest jego obowiązkiem... po 
tein... już rzeczywiście zaprzestanie wszystkich 
tego rodzaju przedsiewzteć-

Obejrzal się po pokoju.'N ieład panował w nim 
wielki, niemal taki, w jakim go pozostawiła od
byta tak niedawno rewizya rosyjskiej policyi. 
Broili tu oczywiście żadnej być nic mogło. Wziął 
tylko z ką ta  góralską ciupagę, wdział płaszcz 

i szary, nieprzem akalny, wynalazł po chwili szu
kania latarkę elektryczną i spróbowawszy kon
taktu , zawiesił ją sobie pod płaszczem na pier- 
siacti • mszy) do mieszkania Szysza, położone
go daleko, na, peryferyi m iasta. Wyszedłszy, 
‘jfiwieńdziił z m y k  rośną ,,1 że deezpE m ży je 
szcze ciągle, ale za to zadowoJniła go panująca 
głęboka ciemność, pośród której przyw ykł się 
poruszać z wprawą, nabvtą od miesięcy całych. 
szed ł ulicami, k tóre stały  się już przeetronnicj- 
szemi, gdyż wojska zostały w ciągu dnia roz
kw aterowane, znaczna zaś ich część znajdow ała 
się zapewne w rej chwili na  dalekich pozycyuch 
o eałe kilom etry od miasta. Mijał jednak  jeszcze 
często długie szeregi wozów pokrytych płachta
mi, dudniących straszliwie po kammniach, na- 

ipelniają.cych szczękiem żelaziwa cały nrzertwór 
wokoło. W  nocy i ooóród wilgotnego powietrza 

[szczęki te  przeradzały się (7 asem, gdy kolum
na szła truchtem  w zgiełk iście piekielny, chło- 
niący sobą wszystkie odgłosy św iata wnw i  
lieustanną, głuchą jak  niekończący się, grzmot, 

toalhą arm atnią. L atarnie m iotały smugi poświa
ty , na Które ustaw iezrie rzucały się plam y cie
ni przechodniów, czasem w pobliżu jaśniej za- 
widniał m undur, mignęła czapka krągła, lut? 

,-śpiozasty hełm reszt? rysowała się w sylwetach
(O. d . n .)

%
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Sftsa 0  B L ™ , „
Nad rzeką Argr« r o z s t i z y g T t ę ł y g i ę l o -  

s y r u m  a  o s k i e j  s t o l i c y  W ojska rum uń 
akie, k tóre przed rnepowstrzyaianym rozpędem 
nieprzyjaciela cofały się koncentrycznie na Bu
kareszt, ustaw ić się tu  miały wedle r u n  lińsko- 
rosyjskich sŁrategicrziiydfc planów do nowej »bi- 
tw y nad Mwitwi*, ażeby odrzucić przeciw nika z 
pod fortów stolicy i osadzić go na szereg mie
sięcy w miejscu, lub rozpocząć kontrotónzywę 
Pierwsza arm ia rum uńska, rozbita pod Sybinem, 
ścigana bez przerw y i odzerajaea się w pościgu, 
zasilona została z Bukaresztu nowemi w ojska
mi, przywiedziona do porządku i zaszczycona 
nowem ciężkiem zadaniem  Równocześnie ude
rzyć miały cd Bukaresztu w ojska rosyjsko-ru- 
muńskie w południowo-zachodnim kierunku, 
przeciw idącej na B ukareszt dunajowej armii 
Gdy uderzenie w kierunku zachód' <m i północ
no-zachodnim powstrzymać miało idąeą, jak  
burza, arm ię Falkenhayna, uderzenie ku połud
niowemu zachodowi odeprzeć miało ku Dunajo
wi z powrotem niemieckie, bułgarskie i otomań- 
skie wojska i ido dopuścić do złączenia się pod 
Bukaresztem  o-bu armii, Falkenhayna oraz Ma- 
ckensena. Pian ten zwycięską bitwą, stoczoną 
prze z obie napierające armie całkowicie został 
rozbity. W ojska centralnego bloku stanęły  bez
pośrednio pod pasem zewnętrznych fortyfika- 
cyi bukareszteńskiej tw ierdzy i w tej chwili roz
strzyga się zapewne zagadnienie: b r o n i ć ,
c z y  n i e  b r o n i ć  s t o l i c y ?

Podobnie, jak  koncentrycznie cofały się na 
Bukareszt pobite, w ojska rum uńskie, postępo
wały też koncentrycznie osaczające stolicę woj
ska zwycięskie- Z t r z e c h  s t r o n  równocze
śnie wymierzony został ten pochód: od północy 
i północnego zachodu, od zachodu oraz połud
niowego zachodu i południa. Pozostała wolna 
strona wschodnia i północno-wschodnia. Ju ż  o- 
becnle jednak z zaniepokojeniem donoszą n ie  
przy jacielskie kom unikaty o gorącym  ogniu ka
rabinowym i artyleryjskim , rozciągającym  się 
na całym froncie D unaju od Tutraknuu aż do 
Czernawcdy, k tóry  przygotować ma zapewne 
przejście i na tym  froncie armii Mackensena na 
lewy brzeg Dunaju. Jud obecnie znajduje się 
naczelna kom enda armii rum uńskiej w  Ploesci, 
bogdaj że najważniejszym punkcie węzłowym, 
stanoym.cym przejście z doliny Pl-ahory i z Bu
karesztu ku dolinie rzeki Bożen oraz Seretu. Z 
tei drogi ostatnie, zechce kierownictwo wojsk 
rum uńskich zapewne skwapliwie skorzystać.

Główne zadanie w bitwie o R ont nad rzeką 
Argos przypadło tej g iupie armii F a l k  e n  
h a y n a ,  która po zdobyciu Pitesti w ydostaw
szy się z gór, napierała n a  Rumunów poprzez 
Gaesti w południowo-wschodnim kierunku. Ta 
grupa, pozostająca pud dowództwem generała- 
porucznika Kraffta, rozbiwszy Rumunów na po
łudniowy wschód od Pitesti, odrzuciła ich w 
kierunku Bukaresztu w czasie, gdy  drogę od
wrotowa prze cięła im już nartępna od południa 
grupa annii Falkenhayna, idąca pod wodzą ge- 
nerała-porucznika Kilhnego. Grupa ta , która o- 
statn i raz pojawiła się r>od Orajową i o której 
odtąd panowało milczeme. w ykonała z nienacka 
podobny manewr, jakim  już raz pierwszą armię 
rumuńską zniszczono pod Sybinem Od 21 listo
pada przebyła 1"90 kilometrów drogi- Jedna z 
iej dywizyj na zachód od Bukaresztu, przebyła 
rzekę Arges i przedarła się ku północy do miej
scowości Titu, w której rozwidla się linia kole
jowa, wiodąca na zachód od Bukaresztu. Jedna 
jej odnoga prowadzi dalej ku zachodowi na Pi- 
testi, druga odgałęzia się ku północy w kierun
ku Targowłszte, w dolinie rzeki Jaromioy, 
Szczątki rozbitej przez generała K raffta pierw
szej armii rum uńskiej wpadły tu więc na woj
ska g rupy  Kiilmego, k tóre dopomogły należycie 
do całkowitego ich starcia . Przy ocenie m ane
wru tego wziąć trzeba w rachubę, że rzeka Ar
ges jest strumieniem górskim, wijącymi się e- 
żykowato, k tó ry  pomiędzy Pitesti a T itu  do
chodzi 200 do 300 m etrów szerokości, głęboko
ści zaś do 20 metrów. Niżej łożysko rzeki się 
zwęża. Wszędzie tu etanowi więc rzeka abso 
lu tną przeszkodę. Mosty istniejące dochodzą 300 
metrów długości. Dzięki nadzw yczajnie silnemu 
naporowi nieprzyj'!.cielą nie zdołali już Iiumuni 
ani mostów wysadzić w powietrze, ani usadowić 
się w uprzednio przygotowanych już stanowi- 

• skacli. Pech ód niepowstrzymany szcdl jak burza.
D yw ersja  wojsk r os y j sk o - ru m u ń sk i c h, skie

rowana na południowy zachód cd  Bukaresztu, 
w ydała poerątkaw-c pewne sukcesy. W ojska te 
przekroczyły rzekę XeajIov i do tarły  na północ
ny wschód od D ragaresti, miejscowości, położo
nej na linii -olejowej, z G iurgeva nad Dunajem 
wiodącej ku północnemu zachodowi. Lecz po 
tym sukcesie wstępnym rozpoczęły wojska armii 
Mackcn.-ona ruchy osaczające, k tóre odrzuciły 
nieprzyjaciela na powrót przez rzekę NeajIov aż 
ku dolnemu biegowi rzeki Arges. podm yw ają
cemu tu w yrost zewnętrzne fortyfłkaćye tw ier
dzy bukareszteńskiej. Prócz niemieckich, b u ł
garskich i o tcm ańddch w ojsk brali udział w t.-j 
zażartej bitwie także austro-węgierscy strzelcy 
jrrankzni i wypróbowane dobrze w tylu bifwaeh 
bsLtarye. Wzmianka w komunikacie o  otwarciu 
Dunaju wskazvwać się zdaje, że oba brzegi 
Dunaju na południe cd B ukaresztu m c  
się j iż w ręku sprzymierzonych.

Lyw ersya prz.se i w annii F ackensena nie mo
gła tedy  pierwszej annii rum uńskiej ocalić od 
zagłady. Te dwie bitwy, rozegrane na froncie 
r.ad rzeka Arges, nie posestaJy .jednak bez 
wpływu i na północny front wołoski, na któryr 
po zajęciu Camp-tlungu napierały w ojska gene- 
r-'ia-porucznika Morgana. Zdobycie węz.la kole
jowego TRu oznaczało zajęcie tyłów w ąjsk ru- 
muń.-k.cli, dziakijącyeh nad górnym  biegiem 
rzek Pambow iey. YYoj.ka te musiały się wyco
fać dalej r a  wschód i ku  południowemu wscho- 
dc i i w te i sposób grupa armii Morgena we
szła w  posiadanie punktu  'węzłowego, w którym 
kilka dróg się schodzi (na Bukareszt i na Floe- 
sei) —  Targowiszte. Ton ostatn i sukces walni o 
przyczynił się do ustalenia jednolitości frontu 
■obu arm ij: Falkenhayna i M ackensena, oraz do 
zacieśnienia obręczy, k tó ra dokoła Bukaresztu 
poczy aa  sio zaciskać.

Qajn Bukareszt je s t twierdzą* k tó rą bardzo 
poważnie trak tu ją  wojskowi fachowcy, leli zda
niem stolica Rumunii obwarowana je s t celowo 
i uzbrojona silnie. óYobec-ścislego związku mię
dzy kierownictwem rum uńskiej armii a g en e ra l
nym sztabem  francuskim  zapewne i doświadcze
nia tej w ojny nie przeszły r a  tej tw ierdzy bez 
śladu. Jednakże  twierdza sama nic nio znaczy, 
g dy  nioma wojsk d la  jej obrony i gdy materya- 
łu wojennego niem a pod do-statkiem. Generał 
francuski V cfoux ogłosił sensacyjne rewclacyre 
e przygotow aniu wojennem armii rumuńsk.e?, 
z których w vnika, że Rum unia szła do T?oirv.

m ając 400.000 karab inó  w ma uli cherowy cli i 4 ”S 
ka rabinów maszwnowyoh zaledwie. Dziś s tan  u- 
zbrojenia wojsk rum uńskich niewiele 6ię popra
wił zapewne. A rtylerya w Każdym razie bardzo 
nieliczna. Armie zaś, k tó re  się k u  stolicy’' cofają, 
są rozbite i bronić jej długo niezdolne.

Zdaje się więc, że prawoziwa jest pogłoska 
ze źródeł francuskich, iż Bukareszt w cale nie 
będzie broniony. P ó łoficfaina Agencya Ha vasa 
doniosła, że Buka/reszt zostanie ogłoszony mia
stem otwariem. Podobnie pisze paryska »Infor- 
mation<^ że generał B eniuelot zarządził już o- 
próżmenie Bwawesztu. Nie czas teraz — pisze 
t«n dziennik — na wzruszenia. N iestety los Ru
munii zdaje się przypieczętowany'. Niemcy są 
nieubłagani, Węgrzy dzicy z natury , Bułgarzy 
pragną zemsty. Mimo to wszakże spodziewać 
się możeiny strategicznej pomocy. Rumami wy- 
ecfaią się n a  tórytoryum , n a  którem  obrona bę- 
dz'e możliwa.

Podobnież odzywa się prasa rosyjska,, Pocie
sza ona, Rumunię rem. że odwrót przez Buka, 
reszt jest koniecznością strategiczną, spowodo- 
v ana przew agą liczebną m ocarstw  centralnych. 
Jednakże arm ia rum uńska zajmie teraz noyce 
stanow iska pod kierownictwom dośw iadczo 
nych oficerów ••osyjakicL i teraz dopiero potratfi 
osadzić nieprzyjaciela w  miejscu- T ak  poci o  
sza siebie i Rumunię prasa rosyjska. Los Buka
resztu jes t więc pewny... Stopp.
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azisiGj i późnlar*.
Yv odeńskj >Dśe Ze; ,« diointosi z  Berlina:
W a'idi umwor&yttetu tiutejszogo wygioedi 

podSKitkrotaTz s-iamn MicbaieJiS' na tem at n,Zboże 
państwowe dzisiaj I później*, zajm ujący odczyń 
o  niem ieckiej cm lra li zfaożowtej.

»-K]to chce wjTworzyró sobie obraz działałno- 
ści centrali z ę z o w e j —  mooiwił Miohaeilis —  ten 
mach sojzic wyoteiizi, co to  ana czy, za&iiąpywać 
codzieunie przeciętlnie' 300.000 cetiitnarów zibo- 
żb; za' 3 i ipół mlidcwia1 mlTreuc, a ejpitoedaiwać za 
4 nńlictny. Pradu|je w  cen/tiali 1.081 fuinikicro- 
na-ryńiisaórw, nmijąic d o  .rociporz^dsenia 180 tóLe- 
fonicżnych (poiąiczeń między-imia&torwycli. K o
szta centrali wynoazi}, irocmnie 4 miliony marek,
00 obciąża cen tnar rniąiki kw otą 5 fenigów.

^Pragniem y iwisteysi-.y 'pokoju Ale k to  sądzi,
że pCKÓj .przyniesie obfitość chiefca, tłuszczów
1 t. p.. ten łudzi się. Pańistwa inaultraiLae maiją 
także brakb Naema okrętów , k tóreby  nam  przy
wiozły zbir-że. Żniwa naw et przy najlepszej po
godzie będą w pr/.yszłyrn roku gorsze. Musimy 
przygotować się na wydzielani e zboża przez ca
ły  szer eg lat. Nie meżma plzy tean uiniitfiaąć nie- 
aprawiedliwości, ale n a  to  niema rady. Trzeba 
się liczyć z fakiteim, ze pokój nie da na-m an i jo- 
dniego zietn.niakai«.

Michaelis1 dodał uwagę, że pizy&złość może 
■przynieść Niemicioim monoiKii zbożowy.

Ze m  nusicli.
(Zmmar rozszerzenia „legionu11 ukraińskiego. — 

Oskarżenie senatu uniwersytetu).
W dążeniach do polepszenia swej sytuacyi po 

manifeście 5 listopada, który, zdaniem „Diła“, o- 
znacza bankructwo ukraińskiej polityki, obmyśla
ją Ukraińcy różne śiodld zaradcze. Jednym z nich 
wydaje się im obecnie — stworzenie ukraińskiego 
wojska Legionów. “  tym kierunku zaczynają o- 
becnie czynić starania, wychodząc z założeniu, że 
już inają tego wojska zaczątek w batalionie „ukr. 
siczowych smlcow“, powstającym pod komendą 
majora aust rybackiego. Batoliou ten by? ua froncie 
pmlczas ostatniej ofenzywy rosyjskiej. Do rozsze
rzenia go jalioś dotąd nie przyszło, pomimo dwóch 
lat istnienia; teraz jednak liii.sinl mają lepszą na
dzieję. „Rada wojenna ukraiiL3ka“ wydala odezwę 
do narodu, wzywającą do pracy nad powiększe
ni’m kadrów’ ,.si.rilców“, w której czytamy’:

„Różne przeszkody przy utworzeniu legionu u- 
kraińskiego mówią jaskrawię o bezmiernie wiel- 
kit-m znaczeniu jego dla nas i dla naszej sprawy 
narodowej. A czem gorsze staje się ogólne po!ede
nie sprawy ukraińskiej i narodu, czem chKdniej 
odnoszą się do nas inne czy uniki, czem dali j odsu
wa się zijzczeuiu naszych nadziei, tern wieksze 
czynić musimy wysiłki, aby utrzymać nasze siły 
narodowe na odpowiedniej wysokości i naszą wo
jenną gotowość. Wojna jeszcze nie skończona, je
szcze połowa Galieyi wschodniej i cała prawie Bu
kowina zostaje w7 rękach P.osyi. Nie czas bawić się 
w proroct wa, co nam przyniesie koniec wojny, Ale 
nawet pod najcięższemi ciosami i wśród najwięl 
szych rozczarowań nic możemy7 dać sobie wytrącić 
z rąk oręża, którym bronimy naszej sprawy, r:ie 
możemy dopuścić, aby niezależne od nas okoliczno
ści zepchnęły nas bez oporu ze sceny walki o naozą 
przyszłość. Dlatego Ukr. Rada wojenna uważa za 
konieczne użyć wszystkich sposobów dla zwiększe
nia .legionu ukr. strzelców i zwraca się do społe
czeństwa o pomoc w tych zachodach11.

Jakie ma widoki ta akcya „Rady wojennej11, 
trudno orzec, w każdym razie nieszczególną dla 
ni°j wróżbą jest bezskuteczność wszelkich w tym 
samym kierunku powtarzających się wezwań „Di- 
Ia“, zarówno w części redakcyjnej, jak w insera- 
taeh. Może autorytet „Rady11 odegra tu rolę siły 
atrakcyjnej?'

Jednocześnie z tą akeyą. która ostatecznie może 
być uważaną za poważną akcyę polityczną, „Biło11 
w ostatnim swoim numerze wytacza przed forum 
rządowe następujące oskarżenie senatu uniwersy
tetu:

„Ruski Ordymarymt metropolitalny we Lwowie 
wystosował był do senatu uniwersytetu lwowskie
go pismo z zaproszeniem na żałobne nabożeństwo 
za cesarza. Senat odpowiedział, żo z zaproszenia 
nic może skorzystać, gdyż bierze udział w nabo
żeństwie w katedrze łacińskiej11; ' Z tego ńoifodu 
gniewa się „Diło11, a powody swej iry tacyi ujmuje 
w trzy następujące pytania:

1) Czy7 senat, uniwersytetu lwowskiego imienia 
cesarza Franciszka I nie mógł z pomiędzy- swoich 
członków wydelegować kogoś i w ten sposób przy
czynić się do uświetnienia nabożeństwa za spokój 
duszy 6. p. cesarza Franciszka Józefa I.?

2) Czy pomiędzy7 czdonkami lwowskiego senatu 
umwersytetu me ma ani jednego Ukraińca, który 
odważyłby się zaprotestować przeciwko takiemu 
lekceważeniu żałobnego nabożeństwa za ś. p. ce
sarza Franciszka Józefa h?

3) Czy lwowski senat przynajmniej iui równi 
traktów fil katolickie nabożeństwo żałobne greckie
go obrządku z innemi niekatoliekiemi nabożeń
stwami, szczególniej zaś z nabożeństwem w syrna- 
godze?

4) Co na to powie c. k. mlnisterste o wyznań i o- 
światy7?11

„Ciężkie11 to oskarżenia, ciekawe pytania — a 
cała rzecz świadczy, że „Diło11 ma widać dużo cza
su. choć mnie i dobrego smaku.

\ Kraków, G grudnia.
Posiedzenie komisy! gospodarczej Koła polskie

go dla spraw rolniczych odbyło stę wczoraj w Kra
kowie pod przewodnictwem posła Władysława 
D ł u g o s z a .  W obradach wzięli udział posłowie: 
dr Leo, dr Stesłowicz, dr Gross, Andrzej ks. Lubo
mirski, bar. Gótz-Okocimśki, dr Steinhaus, Wy7- 
socki, Witos i Myjak. Obradowano nad odbudową 
gospodarstw rolnych w Galieyi i w tymi kierunku 
uchwalono szereg wniosków i rezolucyj.

Między innemi uchwalano domagać się zwołania 
Koła polskiego do Krakowa w sprawie odbudowy 
rolnictwa i przemyski w kraju, wreszcie założenia 
fabryki kołodziejskiej w Grybowie i fabryki ma 
szyn i narzędzi rolnicz.ych w Nowym Sączu — wy 
łącznio dra włościan

Omawiano między innemi także sprawę odbudo
wy sadowT.ictwa w Galicyd.

w. Mikołaj, ulubieniec i największy7 przyjaciel 
dzieci, które odwiedził dzisiejszej nocy7, z pewno 
ścią nigdzie nie przyszedł bez podarków, łakoci 
lub zabawek. Świadczył o tem ogromny ruch, jaki 
panował we wszystkich cukierniach krakowskich 
i magazynach z zabawkami Niektóro te lokale 
były wprost przepełnione aż. do samego zamknięcia 
rodzicami, którzy w ostatniej chwili nabywali upo
minki dla dzieci.

Wojna wycisnęła swoje, piętno dosłownie w ka
żdej dziedzinie życia i »zmilitaryzowała« nawet 
dziecinne zabawki. Świadczą o tern rozmaite Zep 
peliny, łodzie podwodne, działa, forty i t. d., wy
stawione, jako zabawki w oknach sklepowych. — 
Wszystkie wynalazki i odkrycia nowoczesnej sztu
ki wojennej znalazły7 odbicie w zabawkarstwie 
dz.ceinnem.

Niezwykle wielkiem powodzeniem cieszyła się 
w tym roku wystawa, urządzona staraniem Ligi 
Przemysłowej pod hasłem: *Polski św. Mikołaj*. 
Złożyły się na nią różne przepiękne wyroby i za
bawki, pochodzące teyląeznie z krajowych fabryk. 
Coroczna wystawa gwiazdkowa, jaką L.ga ta od 
szeregu lut urządza, otwartą będzio w dniu 8 b. m.

Zmiana na stanowisku komendanta plscn Le
gionów polskich. Dotychczasowy komendant placu 
Legionów polskie li por. Żerańskii ustępuje, powo
łany na nowe stanowisko. Komendantem placu zo
stał zamianowany kapitan Stanisław K n a c z y ń -  
s k i. Osoba nowego komendanta znaną jest szer
szemu ogółowi Krakowa już z czasów przedwo
jennych, gdzie, jako dyrektor Filii Ligi Pomocy 
Przemysłowej pracował wydatnie na niwie ekono
micznego odrodzenia kraju. Jako jeden ze star- 
sizych członków „Sokoła11 konnego zaciągnął się 
kapitan Krzaczyński, jako szeregowiec do kon- 
nymb drużyn sokolich. W przeddzień wymarszu 
oddziałów z Krakowa zamianowany podporuczni- 
k: _-m w 2 pułku piechoty, objął adjutanturę bata- 
Lonu Roji i w tym charakterze przebył do bitwy 
Molotkowskiej, poczem objął komendę kornp. 15, 
na czele której staczał wiele potyczek i bitew aż 
w dniu 10 lutego 1915 na czele pół batalionu le
gio: istów i kompanii Bośniaków, w czasie szturmu 
na palący się most w Solotwinic, ciężko ranny od
szedł do szpitali na tyły. To 9 miesiącach leczenia 
się, jako niezdolny do służby7 frontowej,' zamia
nowany7 został komendantem placu Legionów we 
Lwowie, gdzie przez, cały czas pełnienia służby 
wyróżnia? się, jako sprawiedliwy7, choć surowy 
zwierzchnik, dbający przedew7szystkiem o dobre 
imię polskiego żołnierza.

Odżywianie dzieci szkolnych tv Krakowie. Pod 
■pnzCT/odnóctwem p. StanŁslawnwmj lir. W o d z i 
ę k i  e j  odbyło sag wczoraj ‘wieczorem wr magisllrm 
■ede krakowskim posłodzenie członków Komitetu o 
pielci nad ubogą uiłodizćeżą szkół ludowych w Kra
kowie. W obradach wzięli udział: wiccprezyalcnt 
Karol Lolle, dyr, -Maciolow-ski, radcy miejscy dr. 
Ra.fal Lar.dau i dr. L. Schneider, fizyk dr. Jani
szewski, lekarze sekolni oraz grono pań krakow
skich, wreszcie insp. Dobrzański.

Pp. dr. Janiszewsid i dr. R. Landau złożydi spra
wozdanie z wyników dek interwencji w namiestni 
■ctwie oraz w komendzie twicrdizy krakowskiej w 
sprawie uzyskania prowiantów na śniadania dla u- 
bugich dzieci oraz eałnoolrodów, potrzebnych do .roz
wożenia tych śniadań. Tak w namieStnietwie, jak I 
komendzie twierdzy delcgacya Rady nu w tej spra
wie spotkała się z bardzo życizliwom przyjęciem l 
przyrzeczeniom wszelkiego poparcia.

Po przeprowadzeniu szczegółowej dyskusji u- 
chwalono w zasadidn rozwozić śniadania z kuc-hnl 
obywatelskich do szkół oraz rozdawać na te  śnia
dania ubogiej dziatwie szkolnej wupę i oidob.

Wiceprezydent Roile imieniom prezydyum miasta 
przyrzekł gorąco poparcie całej tej aleyi.

Wkońcu uchwalono izaprosić ma ipiąiok 8 bm. na 
gcdizinę U przed południoni dyrekt.oiów i dy.rełitoir 
ki krakowskich szkól ludowych celom wysłuchania 
Ich opinii co do snoaobu organizacji \vydawania 
tych śniadań.

Z Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń w Kra
kowie. 17 dniu 18 b. m. roząioczuic się posiedzenie 
członków Rady nadzorczej Towarzystwa wzajem- 
nycli ubezpieczeń w Krakowie, pod przewodnic
twem prezesa p. Józefa M ę c i ń s k i e g o Obrady 
potrwają kilka dni.

Odnowienie Wawelu. Prace około odnowienia 
Wawelu, acz w rozmiarach niewielkich, trw ają, 
bez przerwy. Artysta-malarz profesor M a k a r e 
w i c z  pracuje w dalszym ciągu nad odnowieniem 
fresków w sali poselskiej na II. piętrze Niezmier
nie ciekawe freski odkryto także w sali pod izbą 
poselską; freski te w my7śl uchwały miejscowego 
Komitetu restauracyjnego będą także odnowione. 
Uchwala w tej właśnie sprawie odeszła już do Wy
działu krajowego do zatwierdzenia.

Pod kierunkiem prof. S z y s z k i - B o k u s z a  
ukończono wielki gipsowy model sytuacyjny wszy
stkich gmachów, położonych na wzgórzu Wawel- 
skiem.

W dawnym gmachu poseminanjnym odnowiono 
już. próbnymi freskami parterowy refektarz. Obok 
tego refektarza w odnowionej sali, w której mio;< 
ścila się dawniej kaplica, mieszczą się od pewnego 
czasu warsztaty uczniów szkól średnich.

Kurs rybacki. Wspólnem staraniem krakon- 
kiej filii Czerwonego Krzyża i kraj. Towarzystwa 
rybackiego zainaugurowano bezpiainy kurs ryba
cki dla inwalidów wojennych. Otwarcie odbyło się 
w sali wykładowej Instyńutu zoologicznego uni
wersytetu przy ul. św, Anny7 6, poczem wygłosił 
pierwszy wykład dr Sehechtep. »0 rentowności 
stawów*. Kurs będzie trwał do 13 grudnia włą
cznie. Program wykładów ogłoszono afiszami

Odczyt profesora Kallcr.kacka o zapomnianym 
poecie. Jak  to już donieśliśmy7,' dzi'siaj, to jest wo 
Ir odę, odbędzie się w sali Kopernika 1. 66 w »Col- 
legimn Novum« odczyt profesora K a l l e n b a ^  
c h a  o zapomnianym poecio. Czysty dochód z pre-

lekcyi przeznaczony jest na »Gwiazdkę* dla legio
nistów Początek o godzinie 6 Ml wieczorem.

Odczyt o »Akropolis*. Aktualny obecnio na no
wo, wobec premiery w teatrze im. Słowackiego’ 
dramat Wyspiańskiego »Akropolis«, będzie przed
miotem odczytu, który dzisiaj o godzinie 5 po po
łudniu w sali teatru ludowego wy7glosi p. Teofil 
T r z c i ń s k i .  Prelegent zamierza dać próbę ko
mentarza do symboliki utworu w związku i na tle 
całej twórczości Wyspiańskiego. Bilety w magazy
nie p. Rudnickiego, linia A—B, a przed odczytem 
w kasie teatru ludowego.

Odczyty na Sekeyę Schroniskową Samarytanina 
Polskiego. Staraniem Sekcyi Samarytanina opie
ki nad Legionistami odbędzie się w Krakowie w 
sezonie zimowymi szereg odczytów ze współudzia
łem wybitnych sił nauk. i literackich. Pierwszą 
seryę otwiera odczyt prof. dr Józefa M o r o z e w i  
c z a  p. t. »Życie kamiem«, który wygłoszony bę
dzie w czwartek dnia 7 grudnia b r., drugi odcz.yt 
doc, uniw. dra Antoniego P o r e t i a t  k o w i c z a 
na temat: ^Filozofia wojny*, odbędzie się w po
niedziałek dnia 11 b. m.

Koncert Wandy Landowskiej. 1 W piątek, dnia 
15 b. ni., przybywa do nas, jak już donosiliśmy, 
z Berlina sławna artystka Wanu.a L a n d o w s k a  
i na koncercie zapowiedzianym odtworzy utwory 
starych mistrzów. Świetna artystka jest niezró
wnaną odtwórczynią i propagatorką muzyki staroj, 
jakiej na usługi oddała swój talent i niejedno arcy
dzieło mistrzów epoki baroka i »roccoco« wpro
wadziła na stało do dzisiejszych repertoarów. J a 
ko jedna z najwybitniejszych wykona-wczyń Iła- 
meau, Couperina, Scarlattiego, Ruhmuda i innych 
ma już Landowska ustaloną sławę, że produkeye 
jej są oryginalne i stoją na poziomio najwyższych 
itrakcyj muzycznych. Większą część - koncertu 

grać będzie artystka na archaicznym instrumencie, 
wyrobu firmy paryskiej Pieyela, część zaś na for
tepianie. Program koncertu zawiera między inne
mi niesłyszaną u nas Sonatę Biblijną K u h n a u’a 
pod tytułem: »Wałka Dawida'z Goiiatem«.

Koncert piątkowy w sali »Sokola« na dochód 
Sckcyi Samarytanina polskiego opieki nad Legio
nistami, którego główną część wypełnią produk
eye znakomitej śpiewaczki operowej i estradowej 
p. Ludwiki Ma r e k  - On y s z k i e  w i e ż o w e j ,  
zapowiada się pomyślnie, pod względem artysty
cznym obiecująco ze względu na udział w  nim pa
ni Laury Konopmekiej-Pytlińskiej, służącego w 
Legionach śpiewaka artysty podporucznika p. 
Śiiwińskiego-Effenberger, a dla miłośników śpie
wu cnórowego wykona tyle zasłużone Tow. ope
rowe kilka swoich najlepszych produkeyi zbioro
wych, między niemi szereg pieśni żołnierskich, 
rtóro na ostatnich popisach Tow. operowego tak 
ogromnem cieszyły się powodzeniem. Nad całością 
czu’.vać będzie prof. Bok Wallek Walewski. Bi!e- 
ty po 3.30, 2.20, 1.65 i 1 kor. do nabycia w ksig- 
arni Krzyżanowskiego w Rynku i w dzień kon

certu przy kasie w »Sokole«.
Aresztowanie szafki młodocianych kieszonkow

ców. Przedwczoraj po południu aresztowała poli- 
cya krakowska szajkę młodocianych kieszonkow
ców, którzy grasowali obok przystanków tramwa
jowych przed gmachem głównej poczty i okradali 
wysiadający oh lub wsiadających do wozów tram
wajowych pasażerów. Do szajki tej należeli: Tade
usz Królikowski, Edward Strouezak, Kazimierz 
Kempa i Kazimierz Kónig — wszyscy w wieku od 
14—18 lat. Odstawiono ich qo aresztów policyj
nych »po<l Telegrafem*.

Aresztowanie amatora płaszczów stadencKieh. 
Od kilku miesięcy ginęły w krakowskich szkołach 
średnich płaszcze ora: kurtki ucz.niowakie, a
sprawcy kradzieży, inimo dochodzeń, nic udało 
się aresztować. Na szczęście noga pośliznęła się 
owemu amatorowi w7 Wieliczce, dokąd wybrał się 
na łup i w tamtejszem gimnazyum zabrał dwa p!;v 
szcze, jednakże r.a polecenie dyrekeyi został przez 
miejscową polieyę przytrzymany. Był to 19-Iclri 
Maksymilian K a r c  z e w s k i, wykolejony stu
dent, który z braku, czy raczej wstrętu do pracy, 
w ten sposób pomagał sobie w tych ciężkich cza
sach. Karczewskiego, który zresztą przyznał się 
do całego szeregu kradzieży,.odstawiono najpierw 
do aresztów7 policyjnych »pod Telegrafem*, a na
stępnie do aresztu sądu karnego w’ Krakowie.

O dznaczenie, iiajor-audytor p Ewlwik I z i e r- 
s k i, kierownik sądu poiowego kumemly w o.isko- 
wej w Krakowie, otrzymał w uznaniu znakomitej 
służby krzyż kawalerski orderu Franciszka Józefa 
z dckoracyą wojenną.

2
Tarnów, 3 grudnia (Z powodu pogrzebu ś. p. ce

sarza. — 29 Rstopada. — Sprawy nprowizacyjne. — 
Teatr Dante-Baranowskiego).

Dzień pogrzebu ś. p. cesarza F r a n c i s z k a  
J ó z e f a  I. miasto nasze obchodziło uroczyście. 
We wszystkich kościołach odbyły7 się żałobne na
bożeństwa, w których wzięły udział tłumy mło
dzieży i publiczności. Sklepy były zamknięte. Na 
ulicach płonęły latarnie, osłoniono czarną krepą, 
zc wszystkich nomów7 zwisały żałobne chorągwie.

Staraniem Ligi kobiet odbyło się w kościele księ
ży Misyonarzy nabożeństwo, celem uczczenia ro
cznicy 29 listopada.

Sprawa sprowadzenia ziemniaków7 i zaopatrze
nia nimi mieszkańców naszego miasta, pomyślnie 
zainieyowana, z powodu różnych przeszkód utknę
ła. Dotychczas sprowadzono przeszło 140 wago
nów, z czego 25 wagonów rozsprzedal konsum po
między swoich członków. Wobec tego, że biedna 
ludność nie może sobie pozwolić na zakupno wię
kszej ilości ziemniaków7, miasto musi postarać się
0 zamagaz.ynowauiń/znaczniejszej ilości. Jestto tem 
konieczniejsze, że ziemniaki w przyszłości będą 
główny7m artykułem żywności.

Teatr Dante-Baranowskiego popołudnia nie
dzielne poświęca przedstawieniom, przeznaczonym 
dla mlodz.ieży7', które cieszą się znacznem powodze
niem. Dzisiaj wystawiono »Grube ryby« Eałuckie- 
go w wcale dobrej oprawie. Na pierwszy plan w y
bił się p. Kozłowski w roli Ciaputkiewicza. Pp- 
Piotrowska i Zaleska w rólkach Wandy i Helenki 
wyglądały bardzo dobrze, Baranowski (Pagato- 
wiez), Ossoliński (Wistowski), Szkmlelski, Orwicz, 
Rembowski i Zarembianka grali dobrze

Ż yw ienie m łodzieży szkolnej w e L w ow ie. Wobec 
zbliżającej się zimy i ciężkich czasów, we Lwowm 
pomyślano o żywieniu ubogiej młodzieży7 szkolnej. 
W tym celu, z inieyatywy Związku rodziciclsl iego
1 komendanta miasta, gen. Rimla, przystąpiono do 
^organizowania dla niej speoyalny cli kuchni wo
jennych. Dnia 5 b. m. we wszystkich szkołach 
lwowskich miejskich męskich i żeńskich rozpocz
nie się rozdawnictwo bezpbitnych obiadów dla 
dzieci. Całą akcyę zorganizowano w ten sposób, 
że obiady, przygotowane w kilku szkołach, a skła
dające się z cieplej zupy, roznosić i rozivozić się 
będzie w wielkich kotłach do innych pobliskich bu
dynków7 szkolnych. Rozdawnictwo bezpłatnych 
obiadów odbywać się będzio pod dozorem i pieczą 
dyrektorów, nauczycielek i nauczycieli codziennie, 
nifc’ wyłączając niedziel i świąt. Dziatwa grupować 
eil bedzie w poszczególnych szkołach dwukrotnie-

raz o godzinie 11 przed południem, drugi raz o go- 
jdzii.io 1 w południe dla otrzymania posiłku. Szko
py wydawać będą codziennie po kilkaset, niektóre 
jdo tysiąca porcyj. Ogółem codzienna ilość we 
I-wszystkich szkołach wyniesie około 5.340 porcyj

Mogda bohaterów poi! Krzywoąłotami. Kornite 
budowy pomnika na wspólnej mogfie legionistów, 
poległych pod Krzyw:oplotami, otizymai wiado 
mość, że w mogile tej, oprócz wymienionych po 
przednio, spoczywa również ś. p. Henryk T a b i ń  
s k i, słuchacz filozofii, profesor szkół muzycznych, 
żołnierz I. brygady Legionów polskich, który po 
niósł śmierć bohaterską w dnia 17 listopada'191* 
roku. CzeSc bojownikowi o w7oiność ojczyzny!

Otwarcie polskiego Klubu artystycznego w War 
szawic. Pisma w7arszawskio donoszą:

Dnia 23 listopada b. r. w sali hotelu iPolonia* 
odbył się akt otwarcia nowej instytucyi kultural
nej: polskiego Klubu artystycznego. Celem Klubu 
jest krzewienie kultury artystycznej wśród spolo 
czcństwa pofckiego drogą zjednoczenia osób, inihi- 
jących sztukę, zawodowców lub niezawodowców, 
wydawania własnego organu, prac teoretycznych 
: broszur, poświęconych wszystkim dziedzinom 
sztuki, urządzania odcrj7tów, wykładów systema
tycznych, widowisk teatralnych, wystaw7, koncer
tów i t. p.; udzielania subsydyów i nagród ludziom, 
pracującym na poiu sztuki. Klub składa się z sze
ściu sekcyj, a mianowicie, architektury, literatury, 
malarstwa, muzyki, rzeźby i sceny. Zarząd pol
skiego h łubu artystycznego stanowią pp.: Henryk 
Melcer, prezes, Stefan Benzef, pierwszy wicepre
zes, Edwrard Wittig, drugi wiceprezes, Zygmunt 
Święcicki, 'skarbnik i Leopold Binental, - bibliote
karz; dalej członkowie konusyi gospodarczej pp.: 
Ryszard Kaszuba, Leon Chrzanowski, Adam Gra
bowski, Józef Rozenzweig, Piotr Rytel, Zygmunt 
W oycieki i Aleksander Zelwerowicz, oraz zastęp
cy pp.: Ignacy Baranowski, Stanisław JachowTski 
i Henryk Juszkiewdez; wreszcie pp.: Bolesław7 Gor
czyński, sekretarz Klubu, Romuald Haller, pomoc
nik sekretarza i Leon Stcdolski, gospodarz Klubu.

Akt otwarcia rozpoczęło przemówienie prezesa 
Klubu, p. Melcera, który w krótkich słowach przed
stawił zebranym cele i zadania nowej instytucyi 
i wspomniał o zasługach organizacyjnych w  tej 
mierze pp. Czesława Bema i Romualda Hallera.

Po przemówieniu p. Aleksandra Zelwerowicza 
rozpoczął się koncert, poczem zaproszeni gościo 
zwiedzili »iedzibę, urządzoną bardzo gustownie,* a 
następnie odbyła się iczarna kawa* w sali na dole.

Owacya w teatrze dte legionistów. Czytamy w  
iKuryerze Warszawskim* z dnia 2 b. m.: Nu
wczorajszem przedstawieniu *Czaru miłosnego* li
czny zastęp legionistów zajął ofiarow7ane im przez 
zrzeszenie artystów prosceniowe loże i cały amfi
teatr. Widowisko rozpoczęto dwukrotnem odśpie
waniem hymnu narodowrego »Boże, coś Polskę*. 
Podczas hymnu na środku sceny senior artystów, 
Rufin Morozewicz, w otoczeniu wszystkich soli
stów i chóru trzymał sztandar z Białym Orłem. 
Nadto orkiestra pod kierunkiem dyrektora Henry
ka Lasockiego odegrała »Mazurka« Dąbrowskiego, 
równie, jak hymn, przyjętego z entuzyazmem.

Wznowienie iGłosu Ludu ś'askiego«. W Cieszy
nie zostanie wkrótce wznowione wydawnictwo 
tygodnika •.»Głosu Ludu śląskiego*, który dawniej 
w7ychodził przez dłuższy czas wspólnie z »Dzienni- 
kiem Cieszyńskim*. Obecnie wydawnictwo to bę
dzio samodzielne.

O hyt dzienników. Centralny Związek przedsię
biorstw dziennikarskich zwołał przedstawicieli 
wszystkich austryaekieh dzienników na zgroma
dzenie cel cm zajęcia stanowiska wobec żądania 
fabrykantów nowego podwyższenia cen papieru. 
Po kilkugodzinnej debacie przyjęto jednoglośnio 
rezolucyę, w której między innemi powiedziano:

iZebrani dnia 12 listopada 1916 roku w doluo- 
anstryaekiej Iz-bie handlowej przemysłowej przed
stawiciele wszystkich austryaekieh dzienników za
strzegają się zgodnie z przedstawicielami prasy 
węgierskiej p r z e c i w  c i ą g ł e m u  p o d- 
w y ż s z a n i u ze strony fabrykantów c e n y  
p a p i e r u  i oświadczają, że dalsze podwyższenie 
ceny papieru rotacyjnego, żądane obecnie przez 
fabrykantów, nie może być pod żadnym warun
kiem przyjęte, ponieważ przedsiębiorstwa dzienni
karskie nowego obciążenia żadną miarą wy
trzymać nic mogą. — Na koniec zgromadzenie 
zwraca się z usilną prośbą do rzą lu, ażeby przy 
jdużbie pomocniczej w ministerstwie handlu usta
nowiono fachową radę przyboczną, do którejny na 
leżeli w rówmej liczbie zastępcy przedsiębiorstw 
dziennikarskich, jako też fabryk papieru rotacyj
nego, celem wspólnego usunięciu trudności pro
dukeyi i rozdziału papieru rotacyjnego*.

Wystawa sztuki polskiej w Wiedniu. Piszą nam 
z Wiednia: Przy Lilicngasse 1 w pierwszej dzielni
cy otwarta, została staraniem artysty malarza Ste
fana S o n n e w o u d a w y s t a w a  s z t u k i  
p o l s k i e j  na fundusz wdów i sierót po pole
głych legionistach. Podobna wystawa, urządzona w 
roku ubiegłym, miała wrdkie powodzenie i spo
dziewać się należy, że ze względu na cel i wielką 
ilość wystawionych dzieł artystycznych, także be- 
cna wystawa cieszyć się będzie uznaniem i popar
ciem publiczności naszej. WTysfawę obesłali arty 
ści: T. Axentowicz, St. Baton ski, St. Bergman, 
J. Fałat, St. Fabijański, Juk Kossak7, Wojciech 
Kossak, R. Lewandowski, J  Malczewski, J. Mało 
ta, A. Neuman, TI Eauchinger, Stefan Sonr.ewend, 
L. Stasiak, F. Stachicwic7/., J. Unie: zyski, H. TTzieiu- 
bło, Wr. Wodzinowski, L. W Ty czó ]',;o w sk i.

WT lokalu wystawy będzie można wbijać gwo 
żdzie w pamiątkową Tarczę Logionów, powstałą 
z miej atywy biskupa dra W. B a n d u r s k i e g o, 
a w yk o n an ą  przez artystę rzeźbiarza J. Maletę. — 
Tarcza bardzo pięknie obmyślana, nosi dwie daty 
historyczne: fi sierpnia 1914 i 5 listopada 1916.
Z całego szeregu zajmujących obrazów i rzeźb 
zw raeają na siebie uwagę prześliczne portrety 
Axentowieza i Raurhingera, główki końskie Kos
saka, Malcty grupa »Uchodźcy« i plakieta, przed
stawiająca Polskę, Sonnewenda portret Puchal
skiego i cmentarze legionistów w Czartorysku 
i WołczkuJ Uziembly »PIac Szczepański* i »Legio- 
nista ranny*, studya Stasiaka, Rejctiana i Mal
czewskiego, Fabijańbkiego > Brama Plorynuska* 
i t. d. Wystawa ze wszech miar godna zwiedzenia.

BiWkrtefca Polska w Wiedniu. Piszą nam z Wie
dnia: Odbyło się tutaj walno zgromadzenie Towa
rzystwa Biblioteki Polskiej w lokalnościach tow a
rzystwa, IV.. Mayerhofgasse 11. Po złożeniu spra
wozdania z. czynności wyd irału przez zastępcę 
prezesa, dra Ludwika C w i k 1 i ń s k i e g o, oraz 
szcze iłowego sprawozdań.a kasowego przez skar
bnika r. d,v. D o b i e c k i e g o ,  udzielono absolu- 
toryum ustępującemu wydziałowi i zatwierdzono 
preliminarz na rok 1916, poczim nastąpił wybór 
członków wydziału. Z wydziałowych, ustępują
cych w myśl statutu, zostali wybrani ponownie: 
d, L. Ćwikliński r rlw Dobiec,ki, szef sekcvi Dała-
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cki, r. dw Piłat, r. dw Seeliger i r. dw Struszkie- 
wic-1, W miejsca przeniesionego do Galicji-dra A. 
Lewickiego, wstąpił do wydziału dr M. Rzuchow- 
eki, zaś w miejsce pełniącego służbę wojskową 
radcy budownictwa dra M&łfeaą, r dw. Moraczew- 
ski. Wnioski członków zakończyły zgromadzenie.

Manifest z 5 listopada a robotnicy z Królestwa 
w Niemczech. W sprawie robotników sezonowych 
z Królestwa Polskiego, przebywających w Niem- 
czcoŁ, otrzymały pisma polskie tam wychodzące, 
następujący urzęoowy komunikat:

Wobec mylnych przy puszczeń należy wyraźni* 
stwierdzić, ze aiosunKi robotników sezonowych w 
następstwie mami ostu o połi-tycz-nem ukształtować 
aiiu okupowanych ziem tpóiśkleh z dnia 5 listopada 
br. na razie ż a d n e j  n i e  u l e g n ą  z m i a n i e .

Dla robotników sezonowych przynależności pań
stwowej polsl i ej obowiązywać więc będą, aż do 
czasu ewentualnego innego uregulowania, dotych
czasowe przepisy o umowach ipiracy i uicjseu po, 
bytu.

.Młodociani bancycł. Z 'Wiednia donoszą: Przez 
ki ka tygodni grasowała w dzielnicy wiedeńskiej 
Pavo,iten banda młodocianych rabusiów, przewa
żnie w wieku do lat 13, która dopuściła się wielu 
kradzieży w dziadzinie środków żywności. Na cze
le tej bandjr stał 13-letni uczeń szkoły pospolitej. 
Ostatnim »wia’k[m czjnenu tej bandy było zupeł
ne obrabowanie jednej z piwnic w tej dzielnicy, z 
z której zabrali środki żywności wartości kilkuset 
koron. Zdobycz tę ukryli następnie w dole, wyko
panym w polu. Kryjówkę tę jednak niebawem 
odkryto, a wkrótce potem aresztowano całą bandę

Odznaczenia w armii. Cesarz nadal wojskowy 
krzyż zasługi III. klasy z dekoiacyą wojenną poru
cznikowi 14 pułku dział potowych Alfredowi Ma- 
1 i n o w s k i o m u; duchowny krzyż zasługi II. ki. 
na balo-czerwonej wstedze: rzymsko-kat. rezerwo 
wcaui kapelanowi ks. Tadeuszowi 01 e j n i c z a- 
k o w- i w 18 pułku piechoty i kapelanowi na czaa 
wojny ks. Stefanowi Józefowi R o g o w s k i e m u  
w zakładzie sanitarnym jednej z dywizyj piechoty; 
wyrażono p o  r a z  d r u g i  p o n o w n i e  naj
wyższe pochwalne uznanie rezerwowemu porucz
nikowi 2 pułku dział polowych Czesławowi M ą- 
c z y n s k i e m u .

Wyrażono najwyższe pochwalne uznanie: poru
cznikowi w ewiaencyi Edmundowi Schmeji w 32 
pułku piechoty pospolitego ruszeniu. Cesarz nadal 
złoty krzyż zasługi z koroną na wstędze medalu 
waleczności rezerwowemu oficjałowi aptekarskie
mu 18 p. p. Maryanowi M o s z c z e ń s k i e m u  w 
jad iły ni ze szpitali obrony krajowej; starszemu le
karzowi w ewidencyi drowi Władysławowi N o- 
w a k o w i w batalionie uzui>elniającym 31 puiku 
piechoty; złoty krzyz zaaługi na wstędze medalu 
waleczności: rezerwowym, chorążym sanitarnym-
Dawidowi G o l d s t e i n o w i  i Nafialemu Gut -  
f r e u n t o w i  obu z 1C pułku piechoty w jednym 
ze szpitali obrony krajowej.

Al

Reptrtoor teatru miejskiego w Krakowie 
im. Ju ,:usza Słowackiego.

We środę, dnia 6 b. m.: »Śluby panieńskie* 
fcr. Fredry.

We czwartek, dnia 7 b. m.: »AkropoIL« St Wy
spiańskiego i »Kazimierz Wieiki* J. U. Niemce
wicza. l -w —.___

Repertoar miejskiego teatru ludowego. **""
We środę, dnia 6 b. m.: *Domek trzech dziew

cząt«, operetka H. Bortogo.
We czwartek, dnia 7 b. m.: »Kopciuszek* A. Wa

lewskiego (wznowienB).

POWSZECHNE WYKŁADY UNIWERSYTECKIE 
w Krakowie, ulica św. Anny 1. 6, I. piętro

(7 g o d z in a  w ieczorem ):
Wfe" środę, dnia 6 b. m.: aoc. uniwersytetu Jag 

dr Władysław K o n o p c z y ń s k i :  »Obrona kul
tury Zachodu*.

Tl piątek, dnia 8 b. nu: doc. uniwersytetu Jag. 
flr Maiyan S z y j k o w s k i :  ^Swoistość literatur” 
polskiej i jej stosunek do literatur Zachodu*. 
Część I.

W niedzielę, dnia 10 b. m.: doc. dr Maryan 
E _ y j k o w s k i: »Sv/oistość literatury polskiej
I jej stosunek do literatur Zachodu*.

S K Ł A D K I
złożyli w A dm lnistracyi „Nowej R o fom y“:

Na Ognisko czieci legionistów w Zakopanem: Ko
lejarze stacyi t dgó ze-Tlaszów 02 K 86 n zamiast 
wieńca na rrób ś. p. Mieczysława Schindlera.

Na ufiarv wojny w mt-śl odezwy ks, biskupa Sa- 
pieliy: Chór SoUdicyi siur-haczck 'i studentek wyż- 
« y (  b kursów 18 K w edu uczczenia ś. p. tira Stan.
WadkuwsKiego; ioż. Sianilaw Paraszezaic 4 K; ks. N
N. ć K 40 k.

Na Końntot opieki nar byłym! legionistami: Ema- 
nuci Lcnnert 4ć>5 K. 65 h jako dochód z przed stawienia 
arsat. i kiermaszu w Wsrrjżu fdla. inwalidów).

Na Rcdżln^ sierocą: Ivs. N. N. .10 K.
Na Zakład Fel, żniowskiej: Ks. N. N. 10 K.
Ola córki powstańca z 31 /oku: X. 10 K.
N i Gw5a*duę dlr lągiowstów: Stan Brzezińska za 

jrosredn. V>iad. Wojasa ló K z zebranych podczas za
bawy; Justvna Crosser 3 K

Na l egiony: Dr Aleks. Sawicki 20 K; Eazim. Bar- 
tmanski &J K.

Na Kz;d Narodowy: Za pośredn. kierownika V/. 
Fortuny d/.icci szkolne w Królówca 19 E 50 li z oka
zji proklamacji niepodległej Polski.

Na Fundusz im. Piłsudskiego; Mieczyslawowie Kru- 
kiewiczowie 4 K.

IPa biednych pod opieką SS. Miłosierdzia- Ks. N. 
1 hi K. ,

Na Fundusz wdów i sierot po legionistach: Za po-
-•redn. W  lad W ojasa Stanisław a Brzezińska. 15 K z ze
branych podczas zabawy w Skaryszew ie; Tadeusz 
Kasztelowic.y to  K- dzieci szkoine w K.-mowi-e z oka- 
zyi pi aklam acji niepodległej Polski 15 K 70 h za po
średnictw em  Kelicyi Bieńkowęj; ks. N. N. 10 K; Eifci- 
lowie Jaś iń scy  10 K zam iast wieńca na trum nę ś. p. 
dr* Kaz. Miszkc; nadpor. Zyipnunt Merunowicz 10 K 
zam iast wieńca na trum nę lek rzą sztabowego ś. p. 
Edw arda B odeńskiego; Jó/.c-f JaJoobfiohrt 20 K eam iast 
wieńca na jnóh dyr. rak  nafty  w K rośnic ś. p. Wkul. 
Y .ichala ; 1'. K. N. w K rzeszow icach 205 J\ zebrane 
przez dra K arnow skiego na rozprawach karnych.

nie podejmowanych przez autora studyach f ooser- 
wacyf bezpośredniej, powieść » Przebudzenie* zaj 
mie jedno z celniejszych miejsc. Przedmiotem jej 
są stosunki w Królestwie Polakiem, wytworzone 
przez napływ żydów rosyjskich, tak zwanych li- 
twaków, którzy przyczynili się swoją ohyczajowo- 
ś< tą, metodą współżycia i separatyzmem do zmia
ny fizyoguomii stolicy nie tylko pod względem 
społecznym, ale i w formach zewnętrznych. Rysy 
te, które może zaliczyc wypadnie w obecnie idącej 
przemianie życia polskiego do szczęśliwie minionej 
przeszłości, utrwalił autor ze ścisłością historyka w 
ogłoszonej przez dawniejsze powieści »L-itwackie 
mrowie*. »I’i-zebudzenie« jest poniekąd dalszą kon- 
tynuacya podjętego tematu, malującą reakeyę spo
łeczeństwa polskiego, zmierzającą do wzmocnię 
nia swej siły ekonomicznej i odzyskania tych po 
sterunków, które zagarnął napływowy separatysty
czny żywioł żydowski. Na takiern tle,odmalowa- 
nem z właściwą autorowi żyw,-ością i wiernością, 
rozwija się zręczna i, jak zawsze, nardzo zajmują 
ca akcya powieści, w której talent narracyjny au
tora znajduje szerokie pole do rozwinięcia się.

— »Ramoty starego Detiuka o Wołyniu*. Wy
dał i przedmową opatrzył Fr. Rawka G a w r o ń 
s ki .  Tomów trzy. Wilno (»Bibliot.eka pamiętni 
ków*. Nakładem i-Kuryera Litewskiego*). Str. 
268, 23C, 234.

Prawdziwą ma zasługę wydawca niniejszych pa
miętników, że podjął ponowne przygotowanie do 
druku rozgłośnych niegdyś i gorączkowo czytywa
nych »Ramot starego Detiuka*. Wyczerpano od 
dawna w księgarskim handlu, domagały się one 
przypomnienia, ich dzisiejszemu pokoleniu. Autor 
ich, Andrzejewbki, posiada bowiem dar odtwarza
nia obyczajowej przeszłości Wołynia, ludzi i sto 
sunków z epoki Liceum krzemienieckiego w spo
sób nieporównany. Barwność słowa i plastyka do- 
sadność rysunku czynią z nich fotografię tła oby 
czaiowego epoki z pierwszej połowy ubiegłego stu
lecia. Do niedawna jeszcze ustępy z tych slłamot* 
figurowały w »Wypisach szkolnych* galicyjskich 
dla szkół Średnich, jako przykłady prozy narracyj
nej. stąd i zainteresowanie się wczorajszego poko
lenia książką., która znikła dawno z ksiągarskiego 
obiegu. Barwne opisy zabaw i przyjęć w pałacach 
magnackich i dworach szlacheckich, stosunki szkol
ne, charakterystyka ludzi i wypadków, wszystko 
to składa się na zajmującą mozaikę, posiadającą 
wartość dokumentu epoki. Dzisiejsi ludzie nie piszą 
już w ten sposób pamiętników i do prawdy żal 
zbiera, że następcy nasi o czasach dzisiejszych nie 
będą mieli tak żywego świadectwa, nie usłyszą tak 
bezstronnej prawdy i w takiem podanej oświetle
niu, jak to czyni w swoich zapiskach Andrzejew
ski. Tekst opatrzony został licznyuni przypisami, 
ilustracyami i skorowidzem nazwisk, wymienio
nych w *Ramotach«.

- Kolendy polskie. Nakładem księgarni Gebeth
nera i Wolffa w Warszawie opuścił prasę, jako 
wydawnictwo na czasie, *ZL>iór 21 kolend pol
skich* w układzie czterogłosowym na chór miesza
ny z towarzyszeniem fortepianu lub fisharmonii, v/ 
układzie Stefana Sumińskiego, dyrektora chóru 
katedralnego we Lwowie. Układ zaleca się łatwo
ścią i doskonalą harmonizacja i z tego względu 
nadaje się ze wszech miar do rozpowszechnienia.

Tegoż autora »Ave Maria*, ogłoszone-równocze
śnie, zaleca się melodyjnością i powagą nastroju.

— Kalendarzyk żołnierski na rok 1917 wy szedł 
nakładem Towarzystwa im. Piotra Skargi, jako 
piorwszy tomik drugiej seryi aBibiioteezki polskie
go żołnierza*. Oprócz danych kalendarzowych, za
wiera on część literacką, oraz pożyteczno informa- 
cye praktyczne, jak: nową taryfę pocztową, nową. 
skalę weksli i t. p. Cena 30 h.

— Nowe książki'
Dr. J. R e i n h o l d :  Daa Kralka.uer lajkonik — 

Ff-et. F-olkhmieitischo Studio. Krakam 101(3. Veiiag 
de.r „Kraikaue.r Ztg.“.

Dr. Adolf K l ę s k  : Etn Boitrag « ir  Ausbihlumg 
beiler TJ ode beirn Monischun. Krakau 191(J. Vorlag; 
der ..Kraka nor Zfcg.“.

M. Tuma. v. W a 1 d k a m p f  . Di o Diemsiiiptlicht 
der Firssi. Wwssdorf i. B. 1916.

Autorka T07jpar,ruje w tej fcroatairzo aklualną 
sprawę pra.cy kobiet w służWe wojennej i podnosi 
jej iiiosłychaną doinioelość. Jako dziedziny -tej pra
cy uważa opiekę nad chorymi, spolerzn-e prace, 
dm.alalność goi.ipcdarczą i niaderzyńaką. Trzeba 
stworzyć trzy wojalia: armię służby zdrowia, armię 
gospodarczą i socyaluą. Stosow'3iie do tych (zało
żeń musi pójść wykształcenie i praktycenc zawo
dowe przygotowanie kobiet.

Sylwerytiez C lim u r k o  w s fe i : Dwa oblicza
wojny. Kraków. Nakładem „Ilustrowanego Kury. 
ora codziennego11.

więcej po połowie z kwasu octowego i kwasu 
mrówczanego, podbarwioną i zaprawioną sztuczny
mi zapasami, iak, że po odpowiedniem rozcieńcze
niu uzyskuje się z niego płyn, podobny co octu 
owocowego, nadającego się ao bezpośredniego u- 
żytku.

Sprzcelaż e6encvi octowej z kwasem mróweza- 
nym, a tern bardziej sprzedaż kwasu mrówkowego, 
jako szczególnie silnej esencyi octowej, jest niedo
puszczalna ze względu na wybitnie szkodliwe dia 
zdrowia własności kwasu mrówkowego. Namiest
nictwo wezwało starostwa i magisuraty, by wyko
nywały ściśio nadzór nad sprzedażą esencyi octo
wej.

Rozporządzenie w sprawie zużycia kukurndzy I 
prosa. Wezorajsza urzędowa „Gazeta Lwowska11 o- 
głasza rozporządzenie namiesitnika*, mocą którego 
dla rolników producentów użycie ma naszą, k u k  u- 
r - udz y  własnego zbioru, pozostałej po pokryciu 
zapotr/.ebowania na zasiew, n i e  p o d l e g a  ż a d 
n e m u  o g r a n i c z e n i u .  Z zebranego we wla 
sue-m gospCMlarsitwic p r o s a  mogą ro-lmicy użyć na 
karmę dla własnego młodego drobiu (kurcząt) naj
wyżej czwartą część llcńcat, pozostałej im po pokry
ciu zapotrzebowania na zasiew.

Rozporządzenie to wchodzi w życic z dniem o- 
głoszenia.

Z Centrali krajowej dla odńudowy Gaticyi ko
munikują nam: Z polecenia p. namiestnika wyda
wane będzm urzędowe pismo peryodyczne pod ty
tułem: »Tygodiuk urzędowy c. k. Namiestnictwa, 
Centrali krajowej dla gospodarczej odbudowy Ga
licji*. Pismo to, którego pierwszy numer wyjćtsde 
dnia 12 b. m., a które wychodzić będzie co tydzień, 
będzie zawierało nadające się do publikacyi okól
niki do władz politycznych pierwszej instancji, 
kspozytur budowlanych, komend rejonowych, 

niemniej jak wszelkie urzędowe komunikaty Cen
trali, nadto wszelkie wiadomości, których rozpo
wszechnienie przez prasę codzienną leży w intere
sie odbudowy, jako to sprawozdanie peryodyczne 
poszczególnych sekeyj, celom poinformowania łti- 
dnoś(i o postępach odbudowy, pouczenia dla odbu
dowujących cię, wskazówki techniczno i komer
cjalne, wiadomości o maferyałach budowlanych, 
informacjo w sprawach rolniczych, przemysłowych 

handlowych, będących w związku z odbudową, 
roz.wojem gospodarczym kraju i t. p. Redakcję 

będzie sprawowała grupa prasowo-publicystyczna 
sckcyi trzeciej.

Ie legram y z os!atniai e*iwi!i.

Ostatnie dsnfosienia z pola walki.
(Tel e. k. Biura koresp.)

W iedeń, 6 grudnia.
Z wojennej kw atery  prasowej donoszą: 5 

grudnia wieczorem:
W Rumunii sukces dojrzewa dalej. W  górach 

siedmiogrodzkich walczy się dalej. W  K arpa
tach Lesistych rozdrobnione rosyjskie ataki.

Berlin, G gMIdnia. 
Bitwo Wolffa; 5-tgto1 grudmia wToolzoTcrm:
Na wschodzie i zachodzie nic ważnego. [W 

Rmnuott postępy w  kierunku Bukaresztu i 
Pioesli. Na froncie macedońskim walka arty- 
leryt.

t a f ii

m  wtm i sifSKua.
— Dr. Jaa Zubrzycki: Z w i ę z ł a  h i s t o r y a  

6z t u k ; od najpierAszydi jej zaczątków aż po 
czasy napolouńsiiie. Część I. Wyd. dnigie powięk- 
ezoue. Kraków. Str. 114. Praca niniejsza pojawia 
się w krótkim ^{.osurtkowo czasie w dnigiem wy<la-

* Sprawozdanie komtsyi cio notowania cen z ru
chu handlowego na Miejskiej targowicy na bydło.

W ubiegłym tygodniu od 25 listopada do 1 gru
dnia 1916 r. sprowadzono: buhajów 143, wołów 20, 
krów 5G, jałówek 80, razem bydła rogatego 299, 
cieląt 451, owiec i kóz 8, nierogacizny 1.28G.

Płacono za 100 kilogramów żywej wagi: za 18 
sztuk wołów pierwszej jakości od 344 do 390 K, 
przuważniu po 358 K; za 13 6ztuk buhajów pierw
szej jakości od 310 do 351 K, przeważnie po 310 K; 
za 36 sztuk buhajów drugiej jakości od 278 do 235 
K, przeważnie po 290 K: za (37 sztuk buhajów trze
ciej jakości od 207 do 2 76 K, przeważnie po 272 K; 
za 14 sztuk krów pierwszej jakości od 304 do 370 
K, przeważnie po 307 K- za 11 sztuk krów drugiej 
jakości od 270 do 303 K, przeważnie po 2^0 TC; 
za 17 sztuk krów trzeciej jakości od 163 do 257 
E, przeważnie po 240 K: za 10 sztuk jałówek pier
wszej jakości od 316 do 375 K, przeważnie po 320 
K: 7.i 42 sztuk jałówek drugiej jakości od 270 do 
307 It, przeważnie po 280 K; za 23 sztuk jałówek 
trzeciej jakości od 189 do269 K, przeważnie po 260 
Jl; za cielęta od 2(J0 do 383 K, przeważnie po 309 
K; za owce od 203 do 303 K, przeważnie po 263 K; 
za nierogacizną na bitą wagę od 506 do 680 K, 
przeważnie po 607 K.

W ubiegłym tygodniu doprowadzono mniej o 5 
sztuk bydła rogatego, natomiast więcej o 103 cie
ląt. i 301 sztuk nierogacizny, W porównaniu z po
przednim tygodniem, były droższe buhaje pierw
szej jakości o 8 K, drugiej jakości o 12 K, jałówki

6tala omówiona sztuka starożytna, szczególny przy- nierogacizna ponownie podrożała o 27 K na 100 
tem nacisk położony został na pierwociny kultury klg. bitej wagi.
artystycznej w czasach przedhistorycznych, zwla Frzeciwho fałszowaniu octu w Gallcyi. Magi- 
ezoza wśród Słowian. W porównaniu z wydaniem strat donosi: Zakład pow szechny do badania środ- 
pierwsz“in. edycja mniejsza otrzymała większą ków spożywczych w Krakowie odniósł się do na-
ilośc ilustracyi w tekście i na osobnych tablicach.

— Artur Gruszecki. >Rrzebudzeuie«. Powieść, 
współczesna. Nakładem Kasy przezorności i po
mocy warszawskich pomocników księgarskich. — 
Str. 476.

■W długim c}rktu powieści, opartych na spucyal-

miestnictwa pismem z dnia 1 października b. r. w 
sprawie praktykowanego w kraju fałszowania oc
tu. Według spostt7.eżeń (ego Zakładu, starają się 
zbywać pokątni agenci kupcom zamiast esencyi 
octowej bądź 10 zgęszczony kwas mrówczany, 
bądź też około 20 % -tową esencję, złożoną, mniej

i i i  mi'M\  h H
iTel. c. k. Biura koresp.}

Frankfurt, G gtńpdaua.
>Frannlk!rnnrt)er Z3t|g.« ipcclajo a  Bazylei ipóaniej- 

liie donkisrenie z Pcrł.uigalii o ataku  niemiec
kich lodzi pm«vC'2inycłi na Funchall: Minister 
ina.ryimailk-i ip«3'diaje ‘ćLo wiarlcmiciśici, && W fo rc ie  
PuMehial zatopiony zoalal fcćts&aaki oikręt *Kaa-. 
gnr«, wrwaizjiiŁący ładzi ipcrtrcodine1], angielal&i 
parou iec »D ada« i lnnirnderlcg fraacuslca »Sur- 
prise I

Po .i torped a  wanii: tych okrętów  łodzie nie 
przyjacielskie przez dwie gadziny bombardo
wały miasto z cdlerdaści dwóch mil. Br/terye 
uuldłmz, jae  adipCwiicidziały -oigsiietni i «ńalntś% 
iotłata tdto adiwtfo.bu. iSizStada w  anaifceryrle r ic  
iMiać/Jiia., Zidaio się, ż,e 34 kićdizi z z  ilogń knn.o- 
niailki fra tn i^ k io j a|giiK^o, wśi'ód mich 'taileze 
komctnidaiut. K ik u  'ł^ortugatezylków:, etnwjda-ją- 
cyicili się ina Eattopiclnycih ak.ręjbaeh, również zgi
nęła.

Onetu e Hitia BałtKieszt-Uiw.
Zurych, 6 (gjnASnw.

»ż?ocolo* donosi iz Itcttcmdrnirgr: obszai
P lorsti zaiaj luje się już w  oaręH e ognia dział 
nieprzyjacielsfdch. W raziie minatdku Plkmiat-i mie- 
pizyjatcitei (będzie m ógł (jo.ltrzleć do Buzor i w 
przeciągu fcSflću (d!ni przeciąć połączenie kolejo
we B ukareszt— Jassy .

M a  ditslsryj®!! part Glfeatoj,
Zurych, 6 gTuidnim.

»TaigcsaaK-.eiger<r ć!omaa:, że (ąpraiwiezłdania 
ruiroiTitiikie coraz (Częściej (nłćłwią o silnej dzia- 
łaiSaoAbi airttyleryi niaprzyjaeielldjciiaj jpod Olte- 
nicą. Ziurczjonie tego diwniiesienia itlktwi -w tem, 
że ewctabuatlme wikcrgtriięcLe iro. '(eiiyitoiyuon sui- 
mmiufkie ipód Cfitemicą za g ro a  z tyfłm linii ofo-on- 
nej Bulkareszt—iTocta. i— Bredeta ’.

------------- V-------------

SefissuS&at re s f f s li i.
iTel. c. k. Biura koresp.}

W iedeń, 6 grudnia.
Z wiojemta&j IkiwalŁe^y (prasowej donoszą: Spra

wozdam iia niermzy-jaiciebJjciich (szjtabtw gene
ralnych: Robya, z dnia 3 ’bm.

Front z a c h o d n i :  W 'okolicy wsi Teresz- 
kJcwiee, na !po#^dmiiowy wschód od śwrniuch, 
'twfNuwaj niefprzytjanit )1 ipodjąć otenzywę, ile zo 
otał udrzitseooy. —  Nad Bystrzy:cą (pódjjęli raki 
wyWkadowtey ae 6'fcirtfldam w yw iady w (okolicy 
wisi Kosmuaciz i wzięli jeńców.

W  K aipaitadi iesistych w ykonał nieiprzyjatoM 
dlwa gwałtowne a tak i mai wzgórze, jaki" ołisa- 
diziłiiśmy w  iodkgłoóei 6 wienst ma (połńdni owy 
zaohóid od W ow d»ly, a te  znestei w śród w .eiiioh. 
s tra t  ttcmitsaiotoy do odwrotu. W  otkólicy n a  .pól- 
nlociny wschód i \vscliód od KeFibaby zaatako
w ał niieiprzjąjaiciel nasze oddziały. Dwa ,po sonie 
wykonane atutki odiparto.

F ron t r  u  su u, ń s  k  i: W Siedmiogaodzie nasze 
a tak i w donnie Trcóus i Suilta. m iały snkoat*,’ — 
(Jb&adiziliśliny w&ie Asisaiił i Suita, wzięliśmy 
przeszłe 800 jeńców i zaibralłśnny karab iny  ma
szynowe,

F ront d  u  n a  j o w y: W dolinie A igesu'
■tnwają dałej atalld nieprzyjaicieiliskiie; W alki w 
tej okolicy przybrały  -diaraiklter wielkiej bitwy. 
Bod naciskiem nieipizyjaciełn cofają, się -wojska 
ąutuDuńbkie, k tó re  od  tpołudmia -obeszła kaw ałe- 
y a ,  w  kieamarku (rtołuidmioiWo^nlschodnim. Itu- 
mnńfefcia iotpcraicye me z’a-c.hćd i ipołudnie c-d Bu- 
kanrcozJtn dzięki p-zybyldj (pcnrocy w ojsk ros-yj- 
S'kicli m ają konzjisitiny ąwzebieg. B-B-garak.-e i 
uiemieólric wnjislkai mintszą się cofać. ITeięli-any 
tai jeńców i trofea w jesztcze n ie  przeliczonej 
ilości. D otąd stw ierdzono iz'dobycie 25 dział.

---------------- o --------------

fffjtaUn*® wojsk ląolicfi i  Efe
(Tel. wł. „Nowej Reformy”).

W iedeń, 0 grudnia. 
>Zeit« dono-si z Gearow-y: 
a-IhoigTo;;* (Lj^on) przynosi wiadomość, że «w 

nócy z soboty nu niedzielą w szystkie w ejskr 
k o a lic ji ustąpiły z Aten, Obacinie z/nejdują się 
one w okolicy portu Pireus. Admirał F cum et 
zarządził odwrót, ażeby uuic-iiać rozlewu krwi.

(Tel. c. fc. Biura kore.-p.)
Rotterdam , G gi-ududa. 

W ddług wdarygodn^ch wiadomości, k tó re  tai 
-nadesz'ły d-o tiultejisizyich kół d}iplomla'ty(C'z'nT,’ch, 
wydarz einia- w  Atenach e 30 listotpalda przecteta/ 
wiaija się w  siposólb już iznany. Dodać yeszcze 
tyllko mał-fciży, że  podicztiis wallłr m iędzy w oj
skami gi elelkieimii a Kramow^kłetmi posłowie kua- 
licyi p m tb y ii dO' Ikróla i przedłożyli m u żąda
nia zm eznie i ła g ó to s w , grozili jeuniak, żc w 
rasie odrzucenia icli, nasiennego dnia eskadry 
z najcięższych u d a ł zbombardują całe m iasta  

Alby nrat.ować św ięte miejscei1 dftfiltJiiirj hełleii- 
slkiej i nofrzicdz ca ły  św iat cywilizowany przed 
niicpomieitowamią eura-fą., r-ząd grecki1 wołał za
ofiarować w ydanie G bateiryj gónskicli. Bosło1- 
wi-e koalicyi ziaataiziegli bobie wysłanie o tom do 
-woi-ch inz<ąldów sipawo-zdan.

---------------- o----------------

Widoki ppkcju.
(Tel. wł. „Nowej Reformy ’).

Berno (fez-wajcarya), 6 grudnia. 
Wedle doniesień z Ntowcgo Joiku, tam tejszy 

„N. York W orld11 pedt-rzpnuje _na podstawie 
ostatnich oświadczeń senatora S t o n c  swoje 
twierdzenie, że departam ent państw a jeszcze 
przed świętami Bożego Narodzenia podejmie 
kroki, celetr. przywrócenia pokoju

D/.icnnik wspomniany 'zaznacza, że sy tu a c ja  
w kierunku pokoju jest korzystna, a  w przebie
gu kam panii w Bumu-niii wódzi raczej ułatwienie 
sy tuacji, gdyż w ten  sposób znika znowu z wi
downi jeden czynnik, roszczący sobie pietonsye 
do teTyinryów austryacko-węgieiskich.

Fd mrrrB Trepswa,
(Tel c. k. Biura koresp,)

Amsterdam, 6 grudnia. 
Omawiając laświadiazetiie T r e p o w a :  w  Du

mie piszą dzienniki że istnienie umowy w spra
wie cieśnin mKMBktół i KomstanitynoipiokT może 
tylko doprowadzić do przedłużenia wojny. — 
Umowa etenowd dziw ną iłasstracyę do  n-świód- 
czenia, że sprzymierzeni -me prow adzą woale 
wojmy EJdcbyiwiczej i cłucą w  Europie położyć 
kres (niicsnioukieiniu :zid;objwnz-en»'J pochodowi.

Londyn, G gruainła. 
»Glóbe« oznaictza- ffio tfę  T r e p o  w  a jako za- 

thęcaijąioe 09wkvd(czdnie dla -Wstzy&tkich spazy- 
mderzeifców. Prrzcz ogłoszoną uirnowę w 
■wie Konisłantyinopio-ią zorwiadonfiono formalnie 
Turcyę, co nastąpi. .Rosja ipn&az niczi-ównano 
( IkiTy n a  nzer-tz 'rąmzjiiTicrzoryich -okriąńła- pra
wo żądania- Koinistan-tynopoln.

mfefsRfs 0 Brólatife Pd.
(Tel. c. k. Biura koiasp.)

Lublin, 6 gniln i a.
Ze zlbrzanicm się  Stewnfo-u wyborów  do- ro- 

pretzenita-eyi anio^kiiiih życie party jne coraz Bar
dziej się ożywia. W  całym  obszarze, oiiogyaojy- 
nym -oAbyrwa-ją się 'zgroniadzaniu wyiboncoe. — 
Dziafałność egroma dz-eoi i e-zjnlnóść (werbunko
wa- naiogół m ają iprzcbkg sipóklcij-ny. T u i ów
dzie przyiszio d-o- um ów  unięiŁzy (komitetami iwy1 
bonetzymi clirześcijańs.kin?i a żydov,ts.kimr. — 
ZwłaSadzo. .w Radomiu, gdzie prcąiagain-da za 
wyiborem niepolitycznym c-fiTO,z wi-ęksajr znaj
duje jpckiaisk J a k  w Lublinie ta k  samo w in
nych m iastach obszaru okupacyjnego przyszło 
do zjednoczenia kilku strcnjnńctw polskich w je. 
dnolite koniiiety wyborcze, kitótto będą m iaro 
dajne dba wyniku wytborów.

Te!eł8iticiR81 Ittejrafltae
si§śG ffi0 f f i  c. Łii u r s  Korssp,

z dnia 6 grednia.
Minister dr Bokrzyński.

W iedeń. jOo-rr. W-i4hefan« dnnnisi: Mini^bei 
d r  BcbrzyiRki, k tó ry  2 (gTuidnia udał się byi 
do Lworwa, wrócił is-tanrtąd dziś o wpół do 8-c-j 
rano.

Ceny maksy makie na drzewka.
WTedeń. Ju tro  ukaże si ęro-jąró-r-aąjiizedóe m-i- 

niistira lianldtu zawierające ipcstanowienia-, k tó 
re m ają ■zaipcibiedz mionsiirawicdilii/ionieniju pod- 
wyższanin cen ze drzewka n a  Boże Nańoidizon-ie 
i świece na drzewka. W ładze kiajorwe podity.E- 
ne nipełócmiocni-one 91 do ustanowienia cen 
maksymalnych za drzewka i świece, oraz do 
ogłoszenia i wyitkunia postanlowień ogranicza- 
jącycn iiośe świec na tir-zewka, k tó re  n/ożna 
ąprzedać poŁzciacgóInym kupującym .

Uwolnienie m aszynisty Widy.
Budapeszt. S enat aipcdacyjny zarząid-ził wy- 

ipasZiC&enie na wołność matszynisiy Jana W i d y  
(Z'naj'dująic)ego się w więzieniu praweiDcyjnem.

Odpowiedzialny redakior:
M I C H A Ł  K O x \ O P l N ; S K I .

Wydawca:
R U D O L F  O S M A N .

IfflBKn&ie jreffiy eałosHIsJ.
(fet. wl. („Nowej Reformy”).

Lugaro, 6 gruidnia.
Od 48 godzin p*e-z gran icę szwajfcarsiią nie 

pftzyMytwują żlediBie dcacna.aki włótskie, u. prawdo- 
.podoinio kukżc żaidue distty. Powody zamknięcia 
granicy włoskiej c is  są znane prasie azuajcar- 
skiej. ilu  d i tpraez Simt;Jlcn został m  rozkaz woj
skowych władz z a su n ię ty  pod Dormxtós6oią.

(Tel. c. k. Biura korefp.)
Lugano, G (grudnia.

Zamilknięcie granicy włosikiicij Ula dzienników 
i koresmontJrnicyi- trwa, na-dał. Obiegają uajróż- 
niioitsuo ipngłioiski i domysły no dc powoda: :za- 
mllaniięi'!13! granicy, m iędzy inmielml, że idzie o 
nie wypuszczenie wiadomości o  sesyi parlamen
tu, w ciągi, której ma być dokonana rewizja 
całej polityki wojennej Włoch.

-------------o----------------

CyoiiRis słonia psnccnlcza y ilnSSii,
(Tei. wi. „Nowej Reformy”).

Haga, G grudnia.
Słyclmć tu,że między Asęuithom a Carsonem 

przyszło do porozumienia w sprawie zaprowa
dzenia cywilnej służby pomocniczej dla wszyst
kich mieszkańców Anglii aż do 50 roku życia.

G sip i bIw  M  atftttim.
Berlin, 6 gmdn.i-a.

-^Lokal-Anzioiigar* donosi z Kopenhagi: W e
dle (prywatinago doniasietniui Biura Reutera, 
Ai sąui i f ch dnia 3 tom. zaproponował królowi 
dymisyę całego gabinetu.

ABcpuiDh m a 'Otrzymać ponownie niisyę utwo
rzenia gabinetu. ______  __

M y  0 fafllnetie franta^Isi
(Tel. wł. „Nowej Reformy”),

Kopenhaga, 6 grudnia.
iNatłonAl Tidcraló** donosi z Din dyn u:
W  awiarklu- e  nwypadkami wojennymi' w Ru- 

mtun-n m ają nastąp ić — jak  sądzą pew ne ao- 
giedskie k o ła  ąjoiityictzlnie — zm iany nic tylko w 
gabinecie angioLsIkrm, leci także francuskim.

M a d e ^ I a n e .
(Artykuły w tjm dzia:e nie pochodzą od rcdakcyij,

M a l e r s t e  s z e s s w f i

na silnisjiza alkaliczna ($ód-!ityn) 
isar szciawa Czech.

Wyborny, dyetetyczny napój stołowy. Co 
do wartości szczawy bilińskiej zapytać Sxą 

lekarza domowego.

fBRisGólJtsi piOlesDra sflisseisyfilu,
(Tel. wł. „Nowej Reformy”).

W iedeń, 6 grudnia.
Jak domosi »Zci-t* % Pragi, ipa-ofósor tam tejszej 

taebniki ctzeisikibj Władysław Czefafeowsky sko
czył do Moklawy i utonął. BSŃwodwn .samobój
stwa 'była tmodBieiozaiteia- dio-roba , 00 pi-ofeisor 
OzotokiK Alsiky stlwiendził v -poz-ostawi-ołnyni przez 
siebie liśc-ie.

Janina z Dworsańskich
W A C Ł A W IK 0W A

żona profesora gim nazjalnego
przeżywszy la t 30, po długiej a  ciężkiej 
chorobie, opatraoira św. Sakramentam i, za
snęła w Panu dnia 5» grudnia 1916 roku.
Wyprowadzenie zwłok z domu przedpo- 
grzebowego na  cmentarzu na miejsce wie
cznego spoczynku nastąpi we czwartek 

dnia 7 b. m. o godzinie 4 po południu.
Na ten sm utny obrzęd stroskany mąż wTaa 
z dziećmi zaprasza Krewnych, Przyjaciół 

i Znajomych.
N abożeństw o żułebne

odbędzie się w sobotę dnia 9 grudnia o  go- 
dziniń 9 rano w kościele P I’. W izytek. 

Oiobnych zawiadomień nie rozsyła sią.

Zakiad pogrzebowy »Coucordia* Jona Wolnego 
w Krollowie.

Pcdsięko^ar.ie.
VvTsz} stkim, k tó rzy  z powodu śm'orci najuko  

chańszegio męża i ojca 
ś. p.

Felinyana Sobolewskiego
okazali nam  tyle współczucia, jak  również 
wszystkim, którzy wcięli udział w obrzędzie po
grzebowym, składamy7 najserdeczniejsze podzię

kowanie.
9443 R o d z i n a .

L U H M £ 5i a
ULICA LUBICZ L. 15.

W torek dnia 5 gm dnia doborowy program z 
przeznaczeniem czystego zytsku na dzieci pozo
stające ]K)d opieką Polskiego Związku Niewiast 

Katolickich.
Program obejmie także zdjęcie pochodu pocho
du pogrzebowego Najjaśniejszego P,

Franciszka Józeła I.
:na, Cesarza 

93G1-3

Najlepsza 
w świecie 

oszczędnościowa żarówka 
„  z drutu ciągnionego.

— Wszędzie do nabycia. —

Towarzystwo „Tungsram 14, W iedeń IV.,
płac Móiiwalda Nr 1. 7507-18

Mselai le Hears® Brłhtam
peosyonowany7 c. k. sędzia 

u r z ę d u j e  
w CHRZANOWIE, A LEJA HENRYKA,
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Zgłoszenia i wpłaty na V. pożyczK? wojenna r m  finntralny Bank Czeskich Kas oszczędności Fiiia w Krakowie,
|j! |n rd z ia s fr< i J a n i n a  ze

Stanisławów* pro*i krew- 
ny«h i znajomych o padanie 
•srcicŁ adresów. Kraków, pl. 
Matejki 13. 94-26 i  3

P an ran
"bznajtłiniona z bachalUi »ą pojej 
1 podw., ssecograrująci. po nierais- 
:zu i pisząca n-a maszynie, ooejurie 
poeaaę zaraz. Zgłoszenia lut. pod 
lanlnz p rzyjm ie Admin. „Nowej 
Reformy*. 3438 1 *

K!si2 wie
dwa, idolu a i do zaprzęgu dosko
nało, do sprzedania, UL Batorego 
1. 24, partar. 9408 1 2

Kto nauczy mnie
w krótkim czasie stenografii pol
skiej i niemieckiej ? Zgaszenia pod 
, Stenografia" p n /ja n je  Adraia. 
„N. Ref mry*. 9424 1 2

710 sprzedania
Inb zamianę 2 duże realności w 
Knkewie, na mniejsze za dopłatą, 
gospodarstwo z domem i inwenta
rzem w Kobierzynie i w Borku, 
3 wózki, bmaczarka, materao sprę
żynowy Wiadomość u w ta i iciela. 
Podgórze, ni Wą»ka i. 12, od go
dziny 2 — 4. 9422 1 2

Do wynajęcia
id 16 b m. dwa pokoje frontowe, 
ameblowane, światło elektr., ze 
wspólną kuchnią, przy ni. Sobie
skiego 1. 3, na parterze. Wiadomość 
tamże na prawo. 9120 1 3

P flV o ifl Q z kuchnią, frztdpakftj, 
i UftJJu u  bez mebli, lab 2 nm ;- 
elowsne, od 1 stycznia, (Ji. Kre- 
mercwssa 14, I p 9437 1 3

bardzo biegłe w pisaniu na 
maszynie, oraz w stenografii 
polskiej, a ile możności także 
w niemieckiej, otrzymają na- 
tychm?a t posadę.. — Osoby 
z praktyką manipul-icyjną ma
ją  pierwszeństwo.

Ąfłoszeitia z podaniem kwa 
iifikacyi i dołączeniem odpi
sów św iad ect w przyjmuje Ad
m inistracja ..No w aj Reformy11 
pod C. aj. 3.

Termin zgłoszeń upływa 
20 s r u d c i a  b . r .  #4U i 3

,« Drcauista egzam.
snperwrbitrowaay, i  dobrem! swia- 
dectwaroi, possnknje p.aady. Ogło
szenia pod „Dreguista" Pilsan, 
Bzrstora 28, Czcely. 8638 1 2

Błcu ilUrk i 
•bsnajomiona z buc lalw .yą amery
kańską 1 gospods £«*ą, '..u l. ;ąca 
dobrze językum aiemieckim, po 
8zakaj» zajęoia. 2fet»sx«ni* przyj
mą;* Adnucistr. „N. Retorray* pod 
„buchaiterka". 9239 1 4

Ogrodniczka
lub ogrodnik, potrzebni na wieś do 
dwora, na stół, od Nowego Roku, 
lub ojgTodaik na ord narjs. Po-łaó 
odpisy świadectw. Zarząd debr Strry 
rów, n yisfokieM. 94^2 1 2

MASZYNA
da z n n y o i a  m n k

z motorem elektr */4 H. P„ do sprze
dania. , Laktel“, ul Karmelicka 15, 
godz. 12—1. 9429 1 3

M m  t l i  P o i !
Materyały wetnano czarne, gr>  
uatawa i angielskie, wsiwety, je
dwabie, barchany i t. p. w najle
pszych gatunkach i po niskich ce
nach BDrztdajo częściowo firma 
„Krystyna!1, Kraków, ul. Tarłowska 
I. 5, parter. 9439 1 &

P s ś j e z k i
dlapp. urzędników państwowych, an
tenom. i prof. girnn. za kondystem 
załatwia najkorzystniej Keprjzeii- 
tacya I. ogólnego Tow urzędników 
v .  Lwowie, ul Pańska 1. 8, I p. 

9441 1 7

»>

»

»ł

m m *  m & t m e

Z powośn drożyzny i trakn mydła 
wyp;6bi»wał. m sp-jsóh prania nie
szkodliwy bsz myliła. Bielizna, która 
pochłonie I ky rnyriła, może być wy
praną k03ztfm 99 hal Sposób pra
nia poPam każsiezaa za nadesłaniem 
5u hal. przekazt-ui pad adresem: 
M. Ostrowska. Nowy Targ, ulica 
Ludźmierska 25. 1'roazę o dokładne 
poaanie adresów. 8790 4 6

rd sleU tn  IckcyJ
jTy na skrzypcach i fortepianie. 
Warunki przyitępne. Do pnegry- 
«> inia fortepian. Zgłoszenia: Aieia 
Mickiewicza 55. 8592 8 8

Bnrdia saźni 
fta ciiorycli.

Józef taćoiTiski, dyplomowany po
mocnik lekarski i spet/alista w 
w sztuoe mięsienii (masażn) ciała, 
z Dto-letnią praktyką Karlsbadzką, 
wykoaajt również wszelkie zabiegi 
wodoleczircze, pielęgnuje cborych, 
stawia bańki i pijawki, orau opernje 
sproyalnie nagniotki i paznokci* 
Ui. Krowouer-.ka. I. 30, w suterenio.

8076 8 10

Oleje M szsn o ae  
eylimfriwa 
jazotse dlp popę
du motoTóuł 
£o pedMS 

Tłuszcz Toiioła ««>» 
Shiar go BSZŚ0 
Most sztaezay 
Czerny iPhisr 
ŁcKler do ayrołsóa żel.

poleca i dostarcza

Gen8ra‘m  Repre28iRacya

przemysłu t«ełMk>tadowlmego 
JA N  G CD Z IG K I
w Krakowie, ul. D!etlov/ska30.

K A L E N D A R Z E
N A ^ O K 1 9 1 7'mi

R A P T U L A R Z
R O C Z U S K  X X I X

przwrzałiy i uzupełniony przez radoę sądu kraj. 
K Piechnika ncwemi przepisami o naieiytościach 
siempiowych, naieiytościach od przeniesień wła
sności, od wpisów hipotecznych, skalami stemplo- 
wemi, nrzenisarai o opłalaeh pocztowych i t. d 
v.yt<JLą *■ p o to w i*  yt u , îil b. r. nakładem

m m M i m  Z W I Ą Z K O W E J
W AH \ a  r ULICA MIKOŁAJSKA L. 13.

M U %  i i i  M m U  5, purter
p o leca  na G w ia zd k ę  w y d a w n ic tw a  sw oje: 

P O E Z T E :
Leon Bugi er. Wieść o arehanisło..................
Kazimierz Tetmajer. G ieais ..................................
Eduard, Leszczy haki. ” a iad j I p ic 3 t l i .................
7 adeusi Sza/drach. 3  ?u tc i  ł c t a i i t r j a ...................
Andrzej Teslar. R y tm y  W O { e n 3 f t ...........................
Jan Starzewdd. W ie r & * e  k ia jo  i n n ........................... .....
Józef R e iid zy ń tk i. L i c r y  1 c ł e r u f a ................................

Koron 
2 — 
3 — 
2--80 
1-fÓ! 
3 -  
2 —.

Wędzone Mięso h K 9-20, kieł
basa wyborna h K 8-—, salara 
praskie i x szvnki h. K 10*— wysyła

l .  FRIDRICH
s - lid  wędlin i wywoź szynek. Ko- 
privnice (^Nesseliid^rf) lot), ŁUrawa. 

9398

Posznkiijo się kilka wielkich

mm KOTŁDCS)
do suchej dystylaoyi. Pożądane po- 
dłaine. okrągłe. Zgłoszenia pod 
„K otly‘i przTjmnje Administracy 
„N. Reformy1 • 9132 1 3

Starożytności
knouja i sprzedaje księgarnia ka
tolicka Pra Miłkowskiego, ul. Flory- 
ańsita ł. k 90G6 4 20

4
* egrodem. budynkami, studnią, w 
Sąd&aej W ezui, sprzedam. Wia
domość: Nowi-ka, Jaworów.

8909 3 3

Ikliip® M u  M g tv i
sa  szczury i myszy w Agcncyi band!., 
Kraków. Po izamaae 2ft, n Heima 
i Ssi, Hanaka i Ski. SB 3 3 3

Były asyetent hodowlany
z dobrą praktyką rolną, kawa’er. 
nosznkaje posady w zachoduiej Ga- 
licyi, jako pomoci.iit gospodarczy 
lub magazynier. Zgłoszenia i  po
daniom wamntów: 3t. Zakrzawsti, 
Władimir Wołyński, Etappenpoei 
259. Ciend. Posten Biliczy. 9076 2 3

” 9 ł! § |8  f l i w i ir m \
światki eiekn., gaz, łazienki. Kra
ków. Eatłziwiłłowsk i 15. 8793 7 19

N eH geniita canna (izr.)
psBzui ij6 posa ly jako bona i nsn 
eaycteraai do drieci a hla^ pospo
litych. ::gło^.,enia list. pod „Alicyau 
przyjmujo Admin. _N, Reformy11 

94 tO

Kasy oszerędności, pisząca biegie 
na maszynie, z winaomościauii ba- 
cnait pojad. i podwójnej, władająca 
biegle językiem prlskita. niemieckim 
i ruskim w słowie i piśmie, plisa  
i suspensa pracownica, poszukuje 
pesady w bznźu, kasie lub innej 
po lobnej większej instytucyi. Pój
dzie także do biard wojskowego i 
“ a Dfowineye pod dogudnemi r t  
makami .takie do Król. Polskiego) 
7ę*i ie  • p«d Selma H.ichir.rn, 
Andrychów, Grach a luwałdzka 341.

9391

•A O43Łf2co
E 39i aor t GO

5

tila iycli, któ
rzy m z  Kre
wnych \y Ame

ryce!
K*o ebes od krewnych w Ameryce 
otrzymać przesyłkę pieniężną, — 
ni ech i języku niemieckim napisze 
krótki list kt-'ry moro zawierać 
tylko wiadomości, dctycząi-s stosun
ków rodzinnych : nic tikiego, co 
się odnosi do polityki lub rprrw 
wojennych. Adres krewnego w Ame
ryce Irseba napisać na kopercie i 
lizt ton włożyć do drogiej koperty. 
Na ni«j podać zwoje nazwisko i do
kładny swój adrse i wj słać to ood 
takiai cdreseia: Henry C. Zaro. 
Sankier, per Adresso Dresdner Sark, 
Berlin W. 3. Nio nrzyjmaja się li- 
h:ów nieopłaconych lab opłaconych 
nienależycie. 7871 17 40

Stanisław Przybysze wski. P o w r ó t ..................................
U itold Cmkowski. P isrw azy  Ggicń . . . . . . .
Artur Gruśzecki. O wulltoŚĆ i ĘfOdiiCŚt:.................
Jerzy Eemer. Lf>gi3 TV W SZttlMO ..........................
Dr Bertold Mcrwin. Leęjitmy W boflS, 2 tomy . . . 
Stanisław uputworoujski. Szab lą  i plńrezai . . . .
Zygmunt Kisielewski. U rw aw e d r ts g i ..........................
Stanisław Dzikowski. S a li WGjlsy W CwSiSF.wib • 
Wiktor Atondaiski. Z trzecim  pużklt,Al

l ó l s k i i h ..............................................................
Mieczysław Opałek. D zieciom  polakom s a  (Swiasil- 

h ą  1&J8 .........................................................................

B I S I . Z O T E C S H A  L 2 S I 3 H 1 S T Y :
Władysław Bentkowski. KtJiatM CsGtiiute Z T. JS63.

Totn I .......................... ..................................
Karol Różycki. Pantiętnkk puPrsa jazd y wotyili-

słtie i 1231. Tom II i 1 1 1 .................  . . .
Ignacy Pradzyński. Cz-Orfcj Osi&tćti WOfiZOwIw P ol- 

j |h l ppzfid sądem  hisicjryi. Tora IV i V 
Stanisław ks. Jabłonowski. O fe&toryi

artyJeryi hon&ej gałarćy i feiafsw sT o-^ol- 
ŁKle*. Tora VI i V I I ...........................................

A L  L U  a!  Ł 3 6 I 0 H Ó W  ? G L S i £ 3 C £ 2 :
Album  IiSgiosćur p o lsk ich , Z o szy t I . . • . . .
A lbum  L t-śiou ów  p^ lskiflh , M I I ....................
Album  L egionew  p e lsk lsb , ,  1X 1 ...................

JA K  M A T E J K O :  P O L O K I A .
A r t j s t y c io a  re roJu k cya  sijniiego obrazu, 'ó jdatue

z w y k łe ..................................................................................3
wydauie y ży tw o rn e .....................................   . .
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O M ady
prywatne, «1. Karmel i ekz 4*. II p. 
r a  p r a w o .  ,iz96 5 30

Pełnomocnik dobf
s  p ierw szorzęd n ego  m ajątku  
w A u 3try i "rzyjm ie posadę na  
d zies ięć  ty s ię c y  kor. roczn ie  
i d od atk i B iuro B r. Krasu- 
ck ieg c , K rakdw , ni. G o łęb ia  lf*. 

9035 3 3

Pracownia sukien damskich i koatyn- 
saów, wykończenie szybkie, solidne 
i punktualne. Polecając się wzglę- 
nam V. . Pań „Stnni.nJńYra11, Kra
ków, ni Kiapuicza 22, II p., 1 of.

9261 3 3

iktie Niemki
i  e umiejące po polsku, do zajęcia 
się części wo trojgiem dzieci, czę
ściowo gospodarstwom tlomowem 
n:i wsi. Ogłoszenia: Er Romerowa, 
Czaple iiate, poczta Miecnów.

9295 4 5

i! l i l i i  l i i i i
KB

poszi k u je  ru łynow a^iogo kGEl- 
w y p ie ż i t s ,  P o lak a . 93U 4 io

— •60

1-20

1 2 0

120

r —  
1 — 
O1—

i o - - -

W sz y s tk ie  w yd aw n ictw a  -rvm ienionft są do r a b y i la  
w  CerUralneni B u .z e  W y d a w n ic tw  N K. N., K ia k ó w , Re- 
t ry k a  6, parter, d a lej: w  G łów n ei sk ła d n icy  w y d a w n ictw  
N. K. N., nt. G o łęb ia  20 , w S k lep ie  L ig i K obiet, u l. W iś ia a  4, 

P o w ia to w y ch  K oim ietach  N aroaow ych  n a  p ro w in c ji.w
K ołach L iu i K ob iet i S k lep ach  ty ch że  Kół w  całej G alicy:, 
oraz w szy stk ich  k sięg a rn ia ch  ca łeg o  kraju . 9386 i  5

M a  p > @ s !  
t e s i s  mtaFBWfdi l i i i i
ze stało nadchodzących transportów |  
w skrzyneczkach po 100 sztuk dostarcza 1

Wojenna Cesfraia Radiowa
V  {?!. 1. 9385 2 «

Eugenetycznś hodowla człowieka 
ftthmls « Premiespe, cz.

cen a  3 K, z p rzesy łk ą  K 3-50, p o leca  K s i ę g a r n i a  P o t i -  
h z ia ń s k s ,,  i a k e p a n t i .  8735 6 io

Wobec ogólnego braku nawozów sztucznych polecamy 
u S _ »> ___s

K S i a i l l l l S O !
Pa saiiiorśyGh ca sasb. 5373 2 3 

D o sta w y  ty lk o  w agon ow e. —  U p ra sza  s ię  o żąd an ie  ofert.

Związek Ekonomiczny fJM  rciniozycli wc Lwowia
S to w a rzy szen ie  za rejestro w a n e % ogran iczon a  poręb ą

O b e c n i e  f l p a k ó w ,  f - i y n e k  2 2 .

H £ H R Y d  W I L L M A N l d
Zakład instalacyjny

Mraków, ulica Jagiellońska 1. 6
wykonnj'e:

w o d ociąg i, ła z ien k i, k lo ze ty , k a n a liza cy e , pom py, urządzen ia  
ciep łej w ódy, cen tra ln e  ogrzew an ia , ga zo w e  o św i- t le n ia  i t. p 
N ap raw k i w  p o w y ższy  za k res w ch od zące  u sk u teczn ia  sie  
;g jo  2 6 w  n a jk rótszym  czasie .

PoJtoJa
fror.toTe, umeb^waae, dis inteii- 
geutrych mężczvsL wojskowych i 
cywilnvch, dia raułźeństws., s tu  
chnia, zaraz do wyuajccił 01. tYio- 
lopolt, 1. 7, 1 p. ’ 9698 2 2

m!

przyjmie posadę taraz w Królestwie 
lub iłaiicyi. Zgłoszenia: Wacław 
Sto arsfei, Busk, apteka. Ziemia 
Kielecka. 9401 2 3

Gospoto hri) karowy
poszukuje posady na ordytiaiyę od 
Ź4vweg« Roku. M. Gefrea, Klęczany, 
p. Z-górzaay. 9312 U 2

P ok ój
umeblowany, z elwktryc.znera oświs- 
tleniem, 1-go grudnia eto wy- 
najęoia Ul Sitfclenslca 35 parter, 
na prawr 9317 2 2

LEllJt t o ’f i  S iK i lp
l e l i s s  y i o L Ł O  r * y
Kreraerowska 8, II p 93 3 2 6

Do1 Ł?ynsjGd3.
dwi pokojo umeolowans, oizieiitta, 
od każdego czasu. Ul. Siemiradz- 
kiega 27 parter, na lewo 9388 2 2

Kupię
wtększj lab mui-js/.y majątek ziem
sk i Zgłoszenia pud 8. W. przyj 
mujo Aoministr. „? . Rsformy‘•. 

9321 4 10

Diii i  ii. si z o i l a
idłjo z ul. Flyryanskiej i A.-B., braa- 
aoietkt* słotip iaa6iiawv zaalaica ra- 
C£y eię: Ul. Krasowskiego
1,108, 11 p.f drzwi na l*we. 93VW ió

lufełipafrfozi p a n is n k a
rr.łuua, mająca cfcęć d» pracy znaj
dzie uiniotizczeirtoć? Wiadomość w 
b.iadla J, K Bisohera, A.-B.

9109 2 3

si&łwytAsiy 
litograficznego, s,a dob.eia vciongro- 
dz-niem, poszukuje ZakOid Htu- 
graficzny, Lwów. ul. Zielona I. 20.

9412 2 3

Kupię (inni
przy rnehliwei ul cy, w większem 
aueicie. z małym wkłsdem. źfgł..- 
szen'a pod 1881 przyjmuje Admiu 
rN. Refoimy“ 9413 2 ó

S p r a e t l a l ą
po cenach oiiedwojennycfl na Świa
ta i Minoł. resztę tahawek. l  al.ryka 
Hofa, przed połudn., ul ftrOwófleę- 
bkr 88. 9395 2 3

KAWARKI
prawdziwe harceustie, pierwszo
rzędne śpiewaki, śpiewające pr/.y 
świetle, po nader urolerkowunych 

cenach poleca firma: 
ZA .fĄ śJ  

Kraków, u!. RadZiWiłłowska I 35.
Na prowincje wysyłam odwrotnie 

za pobraniem. 6811 4 4

Ensy, si?eesraie, lnhA-mp- 
bilo i wszciltio maszyny rol
nicze nnprawia p ra f - i tv i i is  

w yroków  śiasjspsM eL

m

e BĘfelcy.
8803 7 Jo

. 1 9 1 6 ,  9209 2 2
Odznaka z umieszczoną nn niej kolorową choinką po 50 h. 
Czysty dochód ze s Tzedaży na gwiaziibę d 'a Schronislru 
legionistów „Satnaryianina polskiego ’. Do n bycia w SSiii& z 

S icy  p eisS tśS ^ I J j s r a ią la ls ,  K raków , Karraelicka 6. 
Żomieiz uu w polo i Stowarzyszeriii-ru odpowiedni r-sbat. 
Wysyłkit; tylko w  iio4ci kilkudziesięciu sztuk. W pole 

za nadesłaniem gotówki. Stów rzyszeni-im za zaliczką.

\ T u  a

n a p r a w ia
i in s ta lu je  i ł s w a r t i i  o l s k i r . ,  
^ e le f t tn y  i w szy stk o  w z*
kresie elektryki, ru tynow an y  

ełektralsecfoaśtlM 
T . A r n j b t y ś j  K raków , Z ybli- 
b iew ieza  15. 9<i8 l  3

z wyższym egzarninem Isscwym, 
wolny od wojska, żonaty, poszokc a 
ąosady ud 1 Stycznia 1917 w Gs- 
licyi zacb lun Królestwie Polskiam. 
Włada językiem niemiecKiro w pi
śmie i mowie. 1’reglar, Alwerula, 
puste restante. 93.10 3 3

O l i f a d y
mięsne, z 3-ch dań po 2 K, wydaje 
w domu i na miasto .,Kuchnia do- 
mowa“, W cbonamenc t opost zna
czny. Ul. Sławkowska 14, I p. 

e 08 15 15

w bipżącrm sezoni*' przed- 
Świątecznym na miejscu w Z ł 
forze spizedawan^ nie będą 
z powoda wyczerpania zapa
sów, o czem do wiadomości 
dalszych odbiorców podaje 

Śyrehuya dó&r Z s ijr .
9303 2 3

Biichalterfea * 
I k o r e s p c m t i & B f l s a
n -dajaca dok adnie językiem pol

skim i liii-misikiin w 3łowie i pi- 
■śirio, pteScn również biegle ne 
maszynie, z drnźsrą praktyką biu
rową, przyjmie pozadę od Nowegu 
Roku tve Lwotrie luh w Krakowie 
ZołoszHiii r* p-'d „Praca* pntyjmu e 
Admin. „N. Relurms1-. 9404 2 3

d
} i i  ą
l i i i

V / K R A K O W IE  |
Stowarzyszenie zar, z ogr, por.

u!ica Podwal© L. 7  |
wraz z Filią w Tarnowie, ul Krakowsta 8.
zawiadamia swoich P. T. Klientów, ie  ne podstawie uchwały gj? 
Redy Nadzorczej in iia  z dniem I stycznia 1917 r. p. ocenia 
od wszystkich wkłndck oszczędności na kisir.ieczki i Ęf ra- s  
chnnku bieżącym z 5°r0 ns W

®
0384 1 2  S

5  Podatek rentowy -m~.t i 100"/, dodatkiem do psdatku
X  rentowny} Opłacać będzie Spółka z swoich własnych tuuduazów,

^  I

WPISY w T szej r/.ądownie uprawnionej

SZICdLi 6UCHAŁTSRY8
„E 5cpiŁ :rs“  pod kierownictwem J. Pilcha 

w  K r a k o w i e ,  n i l c a  F lo p y a f t s l t a  I . 3 9 ,  I I  p .
odbywają się codzitnrio od 9—12 i 3—6. Kursa obejmują naukę ba 
chaitery! poj, i podwój., rachunt owości państwowej, stenografii i t. d 
Nauki udzielają fachowi rządowi profesorowie. Ceny niskie. Udogodnię 

nia w spłatach. 8979 6 10

i l P  M f j l  f c l w  i S i l  M ń
pod firmą: 8728 7 12

Letti Soral2v Eraków, uh Orodska %
je t ua sezon obecny bogato zaopatrzony w płaszcze z"mowe dla chłop
czyków i panienek, jakol^ż w hinzy, halki, szlafroki, żakiety switrowe, 
pończochy i t. p. W srystiip  w  w ie lk im  w yfcors*. Ceny n m ia rh o -  

w a n e . KamówisniŁ uskutecznia się w przeciągu 84 godzi u.

i i
ę> 
«  
9  
©

ę
' i

^  najlepszy i najtańszy do opału Imohni 
% i pieców pokojowych, poleca i dostarcza

§ z dowozem do domów
9064 « 10

1 WKfffl Gazo&nia Hiejsko. 8

większe przcdKiębiurstwo, jedyne 
w Tarunwio, z dochcd m 12". nvtto, 
oiio IńłjąrB w śródmieścia dom ma- 
ro.vany pię rowy, oficyna mnrowana, 
-tajnia i ogród. Zc względu na La- 
dowę warsztatów kolejowych, Co spo- 
wodnje znaczny przyrost mieszkań
ców', dochód zapewn.ony. Gotówka 
potrzebna 80.00'J K. Wiadomość: 
Konc. Biura adinin. recu.. Tarnów, 
ul, Kcakowska 6. 938 ( 3 3

Srebro i antyki
kuiraje i sprzedaje 8. Katzner, 
ul. Bracka 5. 8827 8 20

. 5 1  M tfO ES
lat 23, bezdzietna, właścicielka skle
piku dobrze się rentującego, wy- 
szłąby za mąż, ze mężczyznę na 
siałem ł ’anaw!6ku Sab fachowca 
Listy wraz .  fotografią przyjmuje 
Admin „N. Reformy* pod Y) M. 10. 

9400 1 3

I C o p I s o
zarazom buehr tor-inlansista, Polok, 
gruntownie obeznany z działami: 
pa,dor(i« ym, «L nkarskirn, Kitruii- 
gatorskiru i wydi.wniczvm, dłn^o 
letni hitrowmk adiiiiDisKacyjny 
jednej z większych fkm wyda 
wniczo-dzieiioikar. kiej w Ga i«yi, 
imszukuje cdp wiedli ogo stano
wiska. Zgłoszenia p d „Er?5s«*‘ 
przyjmuje Admm. „fś. Kufermy*. 

fSini 1 O

O z ; e r z a v
młyna W”dnego, dwór iigo lnb 
wiejskif-go, v/ d 'godnej cA dicy, i 
oiifiią viodą. pos/u :;J» Atitoui l.aa 
gn.-i, Czordicwice, Ż bnes 1. ł .5, 
p Dziedzice iŃi. austr.j. 8501 i  i

kawaler, Polak, reUgii rzym katul., 
z uuiwcrsyteckiera iT/Ksztalcenictr., 
urzęnnik państw IX rangi, domator’ 
w ceru małżeństwa prignąłny tą 
drogą poznać pannę Ino mfeubi 
wdowę, miią, gospodarną, zdrową i 
muzykalną (forlep.), lnbiąci sacioze 
domowe. Odpowiedni posag pożą
dany, celem uregulowania sto^un- 
ków, lecz uio konieczni1. Lankawo, 
poważne zgłoszooia o iie możności 
z fotc.gr- pod „C zcteśoJe i  310“ 
przyjmuje Adn-.in. ,.N'. Reformy*,

9-34)2 1 2

d a m s k i e
iskier, i $Mm  sak. m mvni R JiS

„ skśrk. lidsr. 15S
m m  !-a W/SBkls R HI 68
[feeią, „ K W i 45

^ n ę s i s l ^ i ©
mmi R 50 i 55
z podwójna fflH zoi? k n
Grube skórkowe ochraniacie do bu
cików po 3 K.

poleca
z powodu olbrzymiego zapasu firma:

R . C Z O P P

Kajwłeściwstryis iroikźftjtt
do poprawi, nia Larwy włesow, si

wych, ćpłowiałych lub rudych jest

Eksirakl orzei Ibiwy
ja iL  ta lióuiowicża

perfiiraeryn, w koioracłi: biO.lJ, sza
tyn, brunatny i czarny.

Flaaon 5 K, n próbnych fla 
koników 9 K.

Sprzedaż w składach aptecznych, 
perfumeryaoh w Krakowie: J. Ka
nak i Sp„ Szewska 6; Heim i 3 -  
Ryiiek i Zapotha i Sp., Sienno 5; 
we Lwowie: V. Mikolasch i Ska, 

7980 3 3

0'ij /
*£ teSiJ&STif jâ dsa a* 

i la  UyiizinlóVł powJńt., Pa* 
szKOinycH oirrpg. sniŁjsiikttłł, 
avre»cyi s.tttizżi i p. > piiiLułta,

Szesćdziesmi M  .puK^nb
[m u  fe iiM a  '&  i I
Pani. jr;.hil. dla dzieci poi. p. H a. 
Clsłowslzlego, dyr. szkoły wyilz.. 
z kolor, i czar ob^azk. Cona 80  b 
w oyirawie I K poleca Księp. ca  
k«a4 Fab. a fim w clb iau ?  w Ern- 
kotwie, ul. ił et ‘Foas.si! 18. 

9018 3 3

Poważna in sty tuc ja  posia» 
kuje rutynowanego

P

k tóryb y  zarazem  prow adził 
leorespondeneye p o lsk o  - nie- 
m ecką.

K om pefsnci zech cą  w n osić  
sw e uf orty pod adresem - E r c *  

gkrylita poest^w?
i i r5.

P osad a do ob jęcia  naiych-
raiast. 9291 3 3

chrypkę, zafiegroienns. katar u*a- 
waią jedyuie i w eęojói ni«aoscl- 
guiony inka' zowiesio pastylki le«ns

8» S I ! ¥ i n “
Do nabycia we wszystkich apte

kach i ilrogueryacli. — Zadać ws-.ę 
dzie wyraźnin tyko pastyiok ,.Si?- 
vlrj“ i nie przyjmować innych bez
wartościowych preparatów. Wysyt 
ka wprost po nadesłaniu nai»żv- 
tcści 2 K 90 h. 5 paczclc cołataio. 
Apteka w Lcbaczowicacb, 8,

7072 17 35

Ol. !. 13.
Zamówienia z prowincji ea za- 

licaką. Wymiana dozwolona.
, 785f 20 20

B e c z k i  ż e l a z n e
nowe, wewnątrz i i ,z.swuątia 
cynkowano, na naftę, terpen
tyną. spirytm i t. p. H. sztole 
smar doDorowy do wozói/, do 
sprzedania. Wysyłka w dowol
nych ilościach bezzwłoczna, 
Piai-mue zgłoszenia pod: „B&- 
I l K K  przyjmują J. Ilopcaa 
i A. Salomonowa w Krakowia 

8837 3 3

p ifS g g P T  ” yij zapłato każdemu,
m/WłTO |  ; 3 jeżeli u.uitagjaJo-

^  b p  ikó«r,brodaw*a 
t fi- etwar.lniea skóry 

/ i f j :  bateam ftra w 3 
• żJżSc'da:ach uio nsnait 

**'! b*m I.olu. Sioik 
wraz z pnrcczenium 1‘óOK, 3 sloild 
4 K, 6 sł.dków rpfill K. S^tkl no-.if 
i uznań K-meny, Itoszyce I (Kansc). 
Kesifech 12/5.1. \Vę.gry. 8t>3. 7 26

Słynne, ból uśmierzające 
nacierania nr

reumatyzm
oraz gościec, is ;hiia boiJ 
głowy etc. 5059 69 0

. Jłs3  
Oolitora f ru iio s a  

z Tarcopo/a
wyrabia i eksptJyuja w c ® 
sió wojuy
iń ab o . n Apcl.se .o, Prag 

Ałtetafiter llłrg
po cci :e 1 kor. za Kaszkę, 
skąd nz.leśy „Nerwol4, spre- 
wadzić, na wypadek, gayhy 
go ma mołns. dostać w a- 
ptekacń tatn-ejszych.

Z crtrk' ł. 1 teracki&i w K rik o w .e . ulicA Jag ielloń sk a  L. i  U, R zadca drukartii L .  K. Górskt,


